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Akt doniosłej wagi.
Czy istnieje możliwość zawarcia kon
kordatu pomiędzy Watykanem a Rosją

sowiecką?

1 W polityce i dyplomacji światowej
niema rzeczy niemożliwych. Któżby,np.
przypuszczał przed kilku laty, a nawet

jeszcze nok temu, że pomiędzy Polską
a Rosją sowiecką dojdzie do nawiązania
przyjaznych stosunków w dziedzinie po
lityki zagranicznej i międzynarodowej?
Któżby śmiał wówczas zaryzykować
twierdzenie, że Polska i Rosja sowiecka
staną w jednym szeregu w obliczu Nie
miec? A jednak wzajemne zbliżenie

się tych dwóch państw sąsiedzkich sta
ło się faktem, który wywołał zdumienie
i konsternację w obozie hitlerowskim,
a cały świat polityczny wprawił w nie
zwykłe zakłopotanie.

Niemniejsze zdziwienie wywołał w

świecie politycznym fakt zawarcia kon
kordatu pomiędzy W atykanem a rządem
hitlerowskim, fakt sensacyjny, dla
wielu niezrozumiały, a jednak ze stano
wiska chrześcijańskiego logicznie ujęty
i przeprowadzony.

Watykan prowadził zawsze politykę
mądrą, i -ko-H^eki.v'en't;Tia. TC-"

go mężowie stanu zadziwiali niejedno
krotnie świat swemi genjainemi posu
nięciami na szachownicy politycznej.
Niejedno państw'o zazdrościło Watyka
nowi takich dyplomatów i polityków,
jakimi byli Leon XIII, Benedykt XIV,
Rampolla i Merry del Val. I obecny
papież Pius XI uchodzi za jednego z

największych i najmędrszych polity
ków świata.

Cóż więc dziwnego, że w dyplomacji
watykańskiej rozważa się obecnie kwe-

stję możliw'ości zaw'arcia konkordatu

pomiędzy W atykanem a Rosją sowiec
ką? Wiadomość taką puściła w świat
paryska agencja telegraficzna Havasa,
wywołując wszędzie mnóstwo zastrze
żeń, pytajników i niedomówień. Wia
domość tę powtórzyliśmy w onegdaj-
szym numerze ,,Dziennika Bydgoskie
go".

W tej chwili może się ona wydawać
plotką sensacyjną, gdyż nie podał jej or
gan watykański ,,Osservatore Romano",
lecz agencja francuska Havas, która w

Rzymie ma stałego współpracownika i
informatora. Ale doświadczenie życio
we uczy, że przemilcza-nie urzę-dowych
czy półurzędowych orga-nów dyplom a
tycznych, a nawet częstokroć wyraźne
dementi (zaprzeczenie) owych organów
nie przesądza istoty rzeczy,

Wiadomość Havasa posiada wszelkie

cechy prawdopodobieństwa. Papież
Pius XI już niejedno-kro-tnie wyrażał żal
i ubolewanie nad smutnym losem kato
lików i chrześcijan w Rosji sowiec
kiej, pragnąc sz.czerze i gorąco przyjść
r pomocą wiernym syn-o-m Kościoła,
którzy nie m ogą swobodnie spełniać
swych obowiązków religijnych i nawet
narażeni są na prześladowanie. Pius
XI nie może zapomnieć męczeńskiej
śmierci śp. ks. prałata Budkiewicza i

okrutnych prześladowań duchowień
stwa i wiernych w Rosji dzisiejszej, ale
w myśl zasad Chrystuso-wych obce mu

są uczucia nienawiści i mściwości, a je-
dynem pragnieniem i dążeniem jego to
usiłowania w kierunku zmiany antyre-
ligijnej polityki Sowietów i polepsze
nia sytuacji chrześcijan w państwie
czerwonej dyktatury.

Kościół katolicki nie uznaje zasady
jjcel uświęca śro-dki" i dlatego od -pod-

stawowych swych zasad obrony wiary i
moralności nigdy odstąpić nie m-oże,
wszelako nie mieszając się do ustrojo
wej formy poszczególnych państw i nie

wywierając większego w tym względz-ie
na rządy nacisku i wpływu, nie odrzu
ca z góry utrzymywania stosunków-dy

plomatycznych z państwami, których
ustrój sprzeciwia się światopoglądowi
chrześcijańskiemu.

ł-Iistorja Kościoła o-bfituje wprawdzie
w liczne wypadki zrywania stosunków

dyplomatycznych a nawe-t rzuca-nia

klątwy na róż-nych władców,. po-pewny-m

cza-sie atoli na-stępowało odprężenie, za
łagodzenie sporów i unorm-owanie sto
sunków dyplomatycznych.

Zachodzi teraz pytanie, jakiem echem

odbije się ewentualna propozycja na
wiązania stosunków dyplomatycznych

i zawarcia konkordatu z Watykanem w

Wielka mowa Goebbelsa.- Najpierw sospodarae porozumienie z Polską.
(Telefonem od własnego korespondenta.)

Be-rlin, 29. 9. Jak donoszą z Genewy
w dniu wczorajszym minister propa
gandy Rzeszy Goebbels wygłosił w ho
telu ,,Carlton" do 300 przedstawicieli
prasy zagranicznej z dawna zapowie
dzianą wielką mowę. Mowa ta od po
czątku do końca przepojona była du
che-m Stresem anna, tj. wybitnie zaa'k
centowane były idee pokojowe.

Na pierwszym miejscu Goebbels o-

świadczył, że o-bjęcie władzy przez na
rodowych socjalistów było dokonane
bez teroru i gwałtu. Gdyby dziś prze
prowadzić wybory w Niemczech, to

75—80% głosów padłoby na narodo
wych socjalistów.

Następnie Goebbels omawiał sprawę
żydowską i uzasadniał antysemityzm
sfer narodowo-socjalistycznych opano
waniem przez żydów wszystkich stano-

jL w dzledziuia JuuiiuxaiaeJ i wogóle
w wolnych zawodach.

Następnie m inister Goebbels oświad
czył, że narodowy, so-cjalizm nie będzie
artykułem ek'sportowy-m (Weliartikel),
pozostanie o-n kwestją wewnęt-uzną.

Następną część swego przemówienia
poświęcił min. Goebbels polityce zagra
nicznej. Oświadczył on, że Niemcy dzi

siejsze nie mają nic wspólnego z ideą
rewanżu i wojny i należałoby oba te

słowa wykreślić z rokowań międ-zyna
rodowych,

W końcu za-znaczył, że Niem cy silne
i skonsolidowane są najbardziej uczci
wym kontrahentem przy ustalaniu

współpracy z resztą świata, jeżeli tylko
pozostawi im się ho-no-r i prawo otrzy
mywania i posiadania codziennego
chleba.

W dyskusji z dziennikarzam-i najcie
kawszą była odpowiedź Goebbelsa na

zapytanie w sprawie stosunków polsko
niemieckich. Oświadczył on, że obecnie

mogłoby dojść do porozumienia naj

pierw gospodarczego, a potem politycz
nego.

Goebbels po wygło-szeniu tej mosBj7
wrócił dziś do Berlina.

Jednocześnie w sobotę po roz-m-o-wie
z Baul-Boncourem odjeżdża do Berlina
min. Neurath, aby uzyskać nowe pełno
m ocnictwa.

Na po-siedzeniu rady Ligi Na-ro-dów
zdawał spraw'ozdanie z przebiegu narad

gdańsko-polskich prezydent Rausch-

ning, a odpo-wiadał mu minister Beck.

Wszystko to razem świadczy, że

Niemcy w Ge-newie sterują w kierunku

naw'iązania porozumienia i kontynuują
polityce Stresemanna. St. Rn.

dla ofiarności społeczeństwa.
Warszawa, 29. 9. (Tel. wł;). Wczoraj,

jako w pierwszym dniu o-ficjalnego
o-tw'arcia subskrypcji pożyczki narodo-

wej wszystkie domy w Warszawie przy
brane były w flagi państwowe. Przy
okienkach kasowych w'e wszystkich
m iejscach subskry'pcji pożyczki pa-no
w'ał duży ruch. Od popołudnia napływ
subskrybentów wzmógł się jeszcze bar
dziej. PAT d-o-no-si, iż policja państwo-wa
zgłosiła swój udział w pożyczce na su
mę 4.422.100 zł. Kwota ta nie obej-mu.ie
sum , za-deklarowanych przez o rgani
zacje samopo(mocowe policji, które nie
zależnie od tego zadeklaro-wały znacz
niejsze udziały. Komisarz generalny p.
Starzyński zjawił się w d-niu wczoraj
szym u Pana Prezydenta i został przy
jęty. Pan Prezydent podpisał deklara
cję pożyczkową. Odbierając znaczek,
jaki' otrzymują wszyscy subskrybenci,
oświa(dczył, co nast.:

,,Kiedy podpisuję pożyczkę narodową,
staje mi przed oczyma ofiarność naszego
społeczeństwa. Z prawdziwą radością
czytałem codziennie komunikaty w pi
smach o postępie subskrypcji pożyczki,
o do-brej woli, z jaką obywatele śpieszą,
by pomóc w usunięciu trudności finanso
wych w tym ciężkim okresie naszego
państwowego życia.

Każdy dzień przekonywuje mnie, że

społeczeństwo nasze, które umiało dać

daninę krwi w obronie granic państwa,
potrafi w dzisiejszych trudnych warun
kach zdobyć się również na wysiłek za
be-z-pieczenia jego równowagi finanso
wej. Przez podpisanie pożyczki narodo
wej każdy obywatel stwierdza swe zau
fanie do własnego skarbu i wiarę w na
sze własne siły.

Ten niezbity dowód dojrzałości oby
watelskiej pozwala spo-ko-jnie pa-trzeć
w przyszłość z wiarą, że dzisiejszy wy
siłek wyda plon stokrotny".

Wyrzekli się świata.

Nowicjusze klasztoru Dominikanów w

Ross w Kalifornji, leżący krzyżem w ko
ściele, dają dow'ód swego wiernego posłu
szeństwa i wyrzeczenia się dóbr d-o-cze
snych. Zakon Dominikanów znany-jest ze

swych ostrych przepisów, to też powyższe
zdjęcie fotograficzne jest. z pewnością pier-
wszem zdjęciem dokonanem w obrębie

klasztoru. Do nowicjatu przyj-muje się j-e
dynie takich, którzy po długoletniej próbie
okazują wielki bart ducha i niezłomność

woli, a p-rzeor m a obowiązek każdego no
wicjusza przed osta.tocznem wstąpieniem do
klasztoru prz-es -trzec przed podj-ęciem ta
kiego kroku, wyrzekającego się świata.
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Rosji sowieckiej. Faktem jest, że poli
tyka gospodarcza dzisiejszych możno-

wladoów Bolszewji pchnięta została na

nieco Hberalniejsze tory, niż z począt
ku zamierzano, że żywioł semicki zo

stał tam zepchnięty na plan dalszy i że

prześladowanie religji nie ma już ia
kich form ostrych i bezwzględnych jak
dawniej. W tych więc warunkach

istnieje możliwość nawiązania stosun
ków dyplomatycznych z Watykanem i

ewentualnego zaw arcia konkordatu.

Zresztą Watykan upewni się naprzód
co do nastrojów nurtujących w tym
względzie'wśród rządu sowieckiego, za
nim zdecyduje się na krok tak w'ażny i

pow'ażny.
Głównym punktem osiągnięcia poro

zumienia jest gwarancja wolności Ko
ścioła i swobodnej działalności dusz
pasterskiej duchowieństwa. W zamian
za to Watykan nakazałby duchowień
stwu wszelką abstynencję w sprawach
politycznych. Na takiej platform ie

istnieje zupełna możliwość zawarcia
konkordatu.

Rozumie się samo przez się, że kon
kordat nie będzie zawierał klauzuli, u-

znającej czy zatwierdzającej formę u-

strojcwą Rosji sowieckiej. Sprawa u-

Stroju państw'owego pozostałaby sta
nowczo poza nawiasem konkordatu.

Świat katolicki z niezwykłem zainte
resowaniem oczekuje rozwiązania tego
ważnego zagadnienia politycznego i dy
plomatycznego, ufny w mądrość i spra
wiedliw'ość sterników Stolicy Apostol
skiej. F.

Wszystko dla Państwa.

Bydgoszcz, 29. 9, (PAT) Według mel
dunków z całego państwa do godz. 2,38
w mocy obywatele Rzpłltej subskrybo
wali Pożyczkę Narodową na sumę
222,354,740,— złotych .

------- O-------

korespondenci niemieccy
. si leszcze w Moskwie.

— '-Rerlinr .29vd).~4tel. wł.) Na prośbę n ie
mieckich przedstawicieli prasowych w

Moskwie rząd sowiecki przedłużył ter
min wyjazdu czterech korespondentów
niemieckich o dwa dni, t. j. do soboty
wieczorem. W Berlinie spodziewają się,
że w ciągu tych dwóch dni zostanie na
w'iązane porozumienie i pracownicy bę
dą mogli pozostać na swych placów'
kach. St. Ro.

Decydujące momenty procesu lipskiego.
Zachów s ! hasło podpalenia!

Dymitrow dyskredytuje śled ztw o .

Lipsk, 29. 9. (PAT) Siódmy dzień pro
cesu wypełniły monotonne badania dal
szych świadków, rekrutujących się ze

sfer policyjnych i robotniczych.
Proces wchodzi w fazę decydującą.

Ośrodkiem zainteresowania jest osoba

Dymitrowa, który zajmuje najbardziej
opozycyjne stanowisko, dyskredytując
raz po raz tendencyjność prowadzonego
śledztwa.

Św'iadek Pfeier, były funkcjonariusz
opieki społecznej i były członek nie
mieckiej partji komunistycznej przed
stawia szczegółowo pierwsze spotkanie
z van cłer Lubbe, którem u z litości ofia
rował dnia 25 lutego używany płaszcz i

czapkę.
Świadek stwierdza, że Holender miał

się w'yrazić wobec wielu zgromadzonych
bezrobotnych, że jest komunistą i że na
leży podjąć radykalne środki walki

przeciw'ko narodowym socjalistom, aby
przeszkodzić im w objęciu władzy.

5 ministrów bułgarskich
ręczy za Dymitrowa.

Lipsk, 29. 9. (PAT) Znany adwokat

bułgarski Deczew, jak wiadomo nie do
puszczony do obrony Dymitrowa otrzy
mał sensacyjny telegram, podpisany
przez 5 ministrów bułgarskich, w któ
rym ministrowie zeznają pod słowem
honoru, że Dymitrow nie był zdolny do

popełnienia takiej zbrodni, jak podpale
nie Reichstagu.

Trybunał Rzeszy uchwalił w dniu

wczorajszym kategorycznie odrzucić
wniosek francuskiego adwokata Vurda
z Paryża o powierzenie mu obrony Dy
mitrowa.

Zachów czy van der Lubbe
Lipsk, 29, 9. (PAT) W dalszym cią

gu zeznawał świadek Panknin. Zezna
niami swojemi obciąża rzekomych ko
m unistów Zachowa, Loebego i Bienge-
go, którym zarzuca prowadzenie z van

der Lubbem rozmów o charakterze re-

w'olucyjno-wywrotowym.
Obrońcy oskarżonego biorą następnie

Panknina w krzyżowy ogień pytań co

do wyjaśnienia okoliczności, kto istot
nie rzucił hasło podpalenia. Odpowiedź
brzmiała: Zachów.

Obrońca Bułgarów zmusza świadka
do zeznania, że podczas śledztwa pomy
lił się w sw'oich zeznani'ach, że pierwot
nym inicjatorem podpaleń był ran der
Lubbe. Gdy później przypomniał sobie,
że właściwym inicjatorem był Niemiec
Zachów .

Zacliow zeznaje.
Następnie zeznaje świadek Zachów

z Berlina. Oświadcza on, że nie jest ko
munistą.

Zachów płacząc, kategorycznie za
przecza, jakoby miał się wył'azić w spo
sób, podany przez świadka Panknina.
Van der Lubbe, spoglądając na świad
ka, uśmiecha się.

Przewodniczący odczytuje następnie
zeznania Zachowa. Zachów zaprzecza
wszystkim zarzutom, dodając wbrew
twierdzeniu Panknina, że van der Lub
be wogóle nie prowadził z nim rozmów.

F ilm ,,Horst Wessel"
przedmiotem zachwytów p. Sauerweina.

(Telefonem od własnego korespondenta).

Paryż, 29. 9. Słynny . paryski dzien
nikarz Sauerw'ein zamierza w ,,Paris
Soir" obszerny artykuł w którym zaj
muje się Niemcami i zachwyca się no
wym filmem Ufy ,,Horst Wessel" po
święconym pamięci tw'órcy słynnego
Horstwessel Lied.

Sauerwein posuwa swój zachwyt tak

daleko, że wyraża zapatrywanie, iż film

ten pow'inien być wyświetlany we

Francji, gdyż jest tak wysoko arty
stycznie postawiony, jak sowiecki film

,,Krążow'nik Patiomkin" . Okazuje się,
że Sauerwein po ustąpieniu ,,Matina"
stał się bardzo gorącym germanofilem.

Film ,,Horst Wessel" będzie wy
świetlany w dniu 9 października, jako
w' dniu urodzin ,,Horst Wessela" . E. R.

Poseł niemiecki
w min. spr. zagranicznych.

Warszawa, 29. 9. (tel. wł.) Wicem i
nister spraw zagranicznych p. Szembek

przyjął wczoraj po-sła niem ieckiego von

Moltkego.

Znany polakożerca Ulitzka

złodsielem grosza publicznego,
Berlin, 29. 9. (PAT). Sąd w Opolu

skazał na półtora roku więzienia byłe
go landrata na G. Śląsku Ulitzka za

sprzeniewierzenie 3.500 marek, w'yzna
czonych na budowę katolickiego domu

pielęgniarskiego. Jako okoliczność ła
godzącą wymieniono zasługi Ulitzki,
które położył na rzecz Niemiec w cza
sie plebiscytu na G. Śląsku.

budżet Funduszu Bezrobocie
Warszawa, 29. 9. (Tel. wł.); Wczoraj

na posiedzeniu zarządu głównego Fun
duszu Bezrobocia przyjęto preliminarz
budżetowy na m. październik. Przewi
duje on łącznie z ustawową dopłatą
skarbu państwa 2 milj. 700 tys. złotych
wpływu.

Na zasiłek dla bezrobotnych ro-botni
ków preliminowano 1.794.440 zł w prze-

w'idywaniu, ić uprawnionyfii (Tb pobie
rania zasiłków bęft'zie w październflSł
37.000 osób.

Monumentalny m% m Chrystusa
Króla na zboczach Montblanc.
Na zboczach Montblanc niedaleko od

C.hamonix na wysokości 1 500 m. nad

poziomem morza zostanie wzniesiona

olbrzymia statua ,,Chrystusa-Króla -

Księcia Pokoju" . Monum entalny ten

posąg będzie należał do rzędu najwięk
szych pomników na świecie. Będzie on

miał wraz z cokołem 30 m. wysokości i

będzie widoczny z odle-głych szczytów
górskich. Poświęcenie kamienia wę
gielnego już się odbyło. Dokonał go ks.
kan. Rhuin z Chamonix w asyście pro
boszcza z Houche, w którego parafji
znajdzie się posąg. Autorem projektu
statuy jest rzeźbiarz Serraz.

Rada Ligi Narodów przyjęła do wiadomości
układy polsko-gdańskie.

Deklaracja prez. Rauschninsa a odpowiedź mai!. Becka.
Genew'a, 29. 9. (PAT); Rada Ligi Na

rodów odbyła posiedzenie, na kłórem
m. in. sprawozdawca dla spraw gdań
skich sir John Simon przedstawił ra
port, w sprawńe używ'ania portu gdań
skiego przez Polskę. W raporcie swoim
min. Simon przypomniał różne etapy
iej sprawy, zakończone układem poi-
sko-gdańskim, podpisanym dnia 18-go
września br. Jednocześnie z tym ukła
de-m podpisano układ w sprawie ludno
ści 'polskiej w Gdańsku. Mówca następ-
pie dodał:

Jestem przekonany, że moi koledzy
z Rady zgadnie przyklasną nowemu du
chowi, który wykazują nam nowe sto
sunki polsko-gdańskie, poczem złożył

życzenia rządowi polskiemu i gdań
skiemu oraz w'spomniał o współpracy
wysokiego komisarza Ligi Narodów,
który prze-z sw ą niestrudzoną działal
ność przyczynił się do tego rezultatu.
Simon zakończył mowę, przedstawiając
rezolucję, w której Rada Ligi przyjmuje
do wiadomości oba układy.

Następnie zabrał głos prezydent se
natu gdańskiego dr. Rauschning, który
w dłuższem przemówieniu przedstaw'ił
w ytyczne po-lityki, jaką o-becny rząd
gdański uważa za jedynie słuszną, m ia
nowicie polityki pokojowej współpracy
Polski i W. M. Gdańska.

Następnie zabrał głos minister spraw
zagr. Beck, który oświadczył:

Idee, zawarte w deklaracji prezy
denta se-natu były znane i wysoko ce
nione przez rząd polski. Tak samo, jak
dr. Rauschning, uważam te pierwsze
realizacje za początek nowego etapu, w

którym w duchu pojednawczym dążyć
się będzie do sprawiedliwych rozwiązań,

odpowiadających chwili obecnej, kiedy
sprawy finansowe i gospodarcze są

przedmiotem poważnej troski zarówno

rządu polskiego jak i senatu gdańskie-
BO.

Po krótkich deklaracjach kilku
członków Rady raport został przyjęty.

Prowokacje hitlerowskie
noi dsórm^fitn SleąsKfu.

Katowice, 29. 9. (PAT). W związku
ze zwołanem przez Deutsche Partei
do Katowic zgromadzeniem publicznem
udało się wczoraj z Mysłowic około 40
osób które maszerując, śpiewały pieśń
,,Horst Wessel". Organa policji Pań
stwowej wezwały maszerujących do ro
zejścia się. Wezw'ania tego m aszerują
cy nie wykonali i przy'jęli zaczepną po
staw'ę względem jednego z posterunko
wych, który w obronie własnej zmu
szony był użyć pałki gumow'ej. Wieczo
rem o godz. 22,30 grupa uczestników

wracająca z zebrania do Siemianowic,
maszerując, wznosiła okrzyki ,,Heił
Hitler!" . Policja zatrzymała pochód,
wzywając do rozejścia się. Tłum okrą
żył policjantów', uniemożliwiając im

wypełnić swe czynności służbowe.

Dwóch posterunkowych poturbowano,
trzeciem u zdarto pasek z czapki. Policja
użyła palek gu-mowych. Uczestnicy po
chodu r-ozbiegli się. Zatrzymano 16
osób.

Zniesienie komisji cennfkowych-
Min, Spraw Wewn. zawiesiło działal

ność komisyj cennikowych, natomiast
nadal utrzymany został obowiązek uja
wniania cen. W ten sposób sprawa
kształtowania się cen pozostaw'iona zo
stała wolnej konkurencji.

Mniej wyraźnie natomiast przedsta
w ia się spraw'a w 'iadomości o tem , że
dawne rozporządzenie ma być zastąpio
ne nawom, przywracającem w zmienio
nej formie zasadę regulowania w dro
dze administracyjnej cen artykułów' po
wszechnego użytku. Należy oczekiwać

bardziej skonkretyzowanych informa
cyj.

Walka Forda z Rooseifeltem.
100 tysięcy ludzi strajkuje.

(Telefonem od własnego korespondenta).
zecerzy, piekarze, szoferzy i pracownicy

Londyn, 29. 9. Jak donoszą z Nowego
Jorku rozgoryczenie amerykańskiego
świata pracowniczego powiększa się. O-
becnie już strajkuje w Stanach około 103

tysięcy robotników, w tem największy
kontyngent stanowią górnicy, następnie

zakładów Forda.
W stanie Pensylwanja w Chester

Ford zwolnił 8.000 pracowników i je
dnocześnie robi rządowi trudności, nie

chcąc wprowadzić 35-godzinny tydzień
pracy. E. S.
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Nowy prezydent Ligi Narodiw.

Został nim sir Ter W alter, dotychczasowy
nadkomisarz Unji południowo-afrykańskiej.
Jest to protegowany generała burskiego
Smutsa, który podczas wielkiej wojny, a

i teraz jeszcze, zdaje się posiadać wielki

w'pływ w Londynie. Sir Walter, o ile mo
żna sądzić z portretu, jest jeszcze stosun

kowo młodym człowiekiem.

Polska linja okrętowa
Constanca - Palestyna.

Sinaja. (PAT). W Constancy nastąpi
ło uroczyste otwarcie polskiej linji o-

krętowej, która utrzymywać będzie ko
munikację między Constancą a Palesty
ną. W uroczystości wziął udział z ra
m ienia rządu polskiego poseł Arciszew
ski, który uda się w pierwszą podróż do

Palestyny i z powrotem. Komunikację
utrzymywać będzie statek ,,Polonja",

Komitet ekonomiczny rady
m inistrów.

Warszawa, 27. 9. (PAT). Dziś w go
dzinach popołudniowych pod przewod
nictwem premjera Jędrzejewicza odbyło
sj.ę posiedzenie komitetu ekonomiczne
go Rady Ministrów. Komitet ekono
miczny wysłuchał sprawozdania w spra
wie zawartych ostatnio polsko-gdań-
skich umów gospodarczych, przeprowa
dził dyskusję nad zagadnieniami gospo
darki drogowej oraz załatwił szereg

spraw bieżących.

38 sesja międzynarodowa Związku
Komunikacji Powietrznej.

Londyn. (PAT). Minister lotnictwa
lord Londonderry dokonał otwarcia 30

sesji międzynarodowego związku ko
munikacji powietrznej. Polska jest re
prezentowana przez przedstawiciela
Polskich Linji Lotniczych LOT.

Cztery pułki armji - s w Gdańsku
qod rozhazomiHHlera.

(Od naszeso koresD ondenta gdańskiego.)
Oficjalne zapewnienia lojalności

Gdańska w stosunku do Polski stoją w

rażącej sprzeczności do przygotowań
militarnych, czynionych w gcrąezkowem
tempie na terenie wolnego miasta. Ten
dencje tych przygotowań, związanych
jak najściślej z Rzeszą niemiecką, nie

mogą pozostawiać żadnych wątpliwości.
Otóż w tym samym tygodniu, w któ

rym prezydent senatu dr. Rauschning
przyjmował premjera polskiego i wy
m ieniał z nim kurtuazyjne frazesy,
mające wykazać najlepszą wolę Gdań
ska do zgodnej i lojalnej współpracy
wolnego miasta z Polską, odbyła się u-

roczystość zawiązania w powiecie Żuła
wy Gdańskie nowego pułku (,,Standar-
te") szturmówek hitlerowskich. Pułko
wi temu nadano nr. 14, tj. numer pułku
piechoty byłej armji cesarskiej, który
garnizonowa! przed wojną w Bydgo
szczy.

Nowa ,,SA-Standarte 14" ma pielęgno
wać tradycje tego pułku i pamiętać sta
le o swym obowiązku wywalczenia sobie

powrotu do starego ,,praniemieckiego
garnizonu bydgoskiego".

Dowódca gdańskiej brygady SA Lins-

meyer odebrał pierwszą defiladę nowe
go pułku, który wystąpił w składzie 4
batalionów aktywnych, 1 bataljonu re
zerwowego, 1 kolumny samochodowej i
1 szwadronu kawalerji — razem 2.740

pieszych, 107 konnych i 66 pojazdów
mechanicznych.

Ogólny stan armji brunatnej w Gdań
sku wynosi obecnie cztery pułki: SA-
Standarte 5, SA-Standarte 14, SA-Stan-
darte 128 i SS-Standarte 36.

Ponadto dowódcy gdańskiej brygady
SA podlegają trzy pułki rozlokowane w

zachodnich powiatach Prus Wschod
nich, a mianowicie SA-Standarte 148,59
i nowopowstała 152 (Malbork).

Pułki te są od stóp do głów umundu
rowane i wyekwipowane połowo; brak
im tylko oficjalnie broni. Każdy z nich

pielęgnuje tradycje jednego z byłych
pułków cesarskich i tak:

SA-Standarte 5 tradycje byłego 5 puł
ku grenadjerów gdańskich;

SA-Standarte 128 tradycje byłego 128

pułku piechoty z Gdańska;
SA-Standarte 14 tradycje byłego 14

pułku piechoty z Bydgoszczy;
SA-Standarte 148 tradycje byłego 148

pułku piechoty z Elbląga;
SA-Standarte 152 tradycje byłego 152

pułku piechoty z Malborka i Sztumu;
SA-Standarte 59 tradycje byłego 59

pułku piechoty z Niem ieckiej Iławy.
Cała gdańska brygada SA wchodzi w

skład korpusn SA, którego siedzibą jest
Królewiec i podlega dowódcy tegoż kor
pusu Litzmanowi, znanemu organizato
rowi bojówek hitlerowskich i mężowi
zaufania Hitlera.

Jakkolwiek pułki hitlerowskie są mi
licją, oficjalnie nieuzbrojoną, jednak do
skonale i ściśle wojskowo zorganizowa-

ną, umundurowaną i wyekwipowaną,
to jednak nie można im narazie jeszcze
przypisywać Walorów pełnowartościo
wej nowoczesnej armji, gdyż wyszkole
nie ich pozostawia jeszcze dużo do ży
czenia i brak im przedewszystkiem w'y
kwalifikowanych dowódców. Niemniej
nie wolno nam nie widzieć gorączkowej
pracy, zmierzającej do usunięcia tych
braków przy pomocy reichswehry i zmi
litaryzowanej policji w jak najkrót
szym terminie. I tu dochodzimy do se
dna motywów, jakiemi kierują się dzi
siejsi poiitycy Gdańska i Rzeszy, przy
kładając sobie obłudną maskę pokojo-
wości. Potrzeba im jeszcze czasu, by
armję swą postaw'ić na nogi tak, że bę
dzie ona stuprocentowo zdolna do wy
konania planowanego ciosu na ziemie

polskie.
Niem cy zdają sobie dobrze spraw'ę, że

nie będą już mieli rozrywki z ,,pań
stwem sezonowem", lecz z mocarstw'em
doskonale zespolonem i z arrnją bitną
która posiada sław'ę jednej z najlep
szych w Europie i która przyzwyczajona
jest odnosić zwycięstwa. Społeczeństw'o
polskie, świadome swej siły, ocenia sy
tuację jasno i spokojnie, gotowe każdą
próbę zamachu na' nasze granice ode
przeć stanowczo i zdecydowanie.

Prześladow anie reiigji w Meksyku
trwa nadal.

Piękne zakątki w japońskim parku w Ritsurin.

Fanatyzm antyreligijny w Meksyku
wzmógł się ostatnio ną sile i przeniknął
również do stanów Quererato i Aguas-
calientes. Gubernator Osorio polecił
członkom partji rządowej, by wskazy
wali te wszystkie osoby, które przeciw
stawiają się ustawom antyreligijnym.
Równocześnie komitet bezbożników
m eksykańskich pow'ziął ^ ^uchwałę,
domagającą się zniesienia wol
ności wiary i sumienia. Stowarzyszenia
katolickie założyły energiczny protest
przeciwko tym niesłychanym uroszcze-

niom .

Kartel cementowy zawieszony.
Warszawa. (PAT). Na niejawnem po

siedzeniu, odbytem dnia 27 września br.

sąd kartelow'y postanowił jednogłośnie
utrzymać w mocy zarządzenie p. m ini
stra przemysłu i handlu z dnia 18 bm.

zaw'ieszające działalność kartelu cem en
towego z dniem 19 bm. Sądowi prze
wodniczył przewodniczący sądu kartelo
w'ego sędzia Sądu Najwyższego Gi
życki.

Marek Romański. (35

Csiatniagra
Uosftimury.Powieść.

(Ciąg dalszy).
Japończyk po wypowiedzeniu tych

słów pogrążył się w zadumie, jak gdyby
nie zważając na obecność detektywa.

Nagle podniósł głowę.
— Szukają mnie po całej Warszawie?

Czy tak, mr. Snarski?.
— Mniej więcej!
— Nie sporo im to jakoś idzie! Przy

znaję, że w kłopotliwej mnie pan posta
wił sytuacji! Ograniczył pan swobodę
moich ruchów, bo to przecież jasne, że
nas Azjatów jest tak mało w Warsza
wie, iż każda żółta twarz zwraca po
wszechną uwagę! Ja jestem mściwy
człowiek, mr. Snarski i dlatego posta
nowiłem również ograniczyć pańską
swobodę ruchów.

— Zapowiadam panu wprost, że zro
bię wszystko, by zbiec!

— Nie przyjdzie to panu łatwo.
— Być może!

Wiadomy jest mi pański każdy
krok, każde posunięcie... Pan jest
groźnym przeciwnikiem, panie Snarski!
Pan się dużo nauczył od tego czasu,

kiedy widziałem pana w Anglji!
— Być może! — powtórzył Snarski.

,— Tylko rozumie pan, mr. Snarski,
Ja znowu, jestem w tem położeniu, że

tlie mogę przegrać! Robiłem tu koron
kową robotę, a pan mi tę robotę psuje!
To jest moja wielka gra, moja osta
tnia gra! To jest największa gra mego
życia i każdy, kto mi ją psuje, kto sta
nie mi na drodze, będzie zniszczony!

- Niech pan mówi jasno, mr. Yoshi-
mura!... Ma mnie pan w swych rękach.
Jaki los mi pan przeznaczył?

Japończyk zapalił papierosa, który
gasł mu uporczywie.

- Mr. Snarski! Niech pan da spokój
tej sprawie. Jeżeli da mi pan słowo, że

odstąpi pan od swych planów zniszcze
nia mnie, zapewniam pana, że odejdzie
pan stąd bez przeszkód...

- Mr. Yoshimura! Odpowiem pa
nu na to krótko: Jeżeli zwróci pan wol
ność Hance Orsini - odstąpię od walki
z panem.

- Powiedziałem już panu, że to jest
niem ożliwe!

- Równie niemożliwe jest to, czego

pan żąda!
- To trudno! Pozostanie pan tu, w

tej willi dopóki ja nie będę gotów z mo
ją robotą! Hanka Orsini i tak nie oca
leje!... Za dziesięć dni zaczyna się
proces...

- Dlaczego pan prześladuje tę ko
bietę ?

- Nie czynię tego, ani na chwilę! To

poprostu dogadza moim planom. Ha
łas, jaki powstanie wokół tego sensa
cyjnego procesu pozwoli zapomnieć o

,,Żółtym Szatanie" — jak mnie nazywa
ją pochlebcy i pozwoli mi przeprowa-

, dzić m oje plany, do końca!...

Dwa cienie ludzkie wyrosły w

drzwiach sali.
— Zaprowadźcie tego pana do jego

,,apartamentów" - rzekł Japończyk z

iro n ją.M r . Snarski zapewniam pana,
opór nie zda się na nic.

— Wiem o tem! — odparł krótko de
tektyw .

Dwaj mężczyźni będący na usługach
Yoshim ury podeszli do Snarskiego.

Detektyw dał się wyprowadzić bez

oporu. Yoshimura m iał rację! Nie zdał

by się on na nic!

W drzwiach spotkał się, oko w oko z

Iris.

Spojrzenia ich skrzyżowały się i pod
wzrokiem detektywa kobieta spuściła
oczy.

— Jerzy... Panie Snarski... Proszę mi

wybaczyć... ja...
Przygryzł wargi i minął ją bez słowa.

Iris patrzyła długo za nim.

ROZDZIAŁ XXII.

Powrót Edwarda Hoyma.

Lekarz szpitalny nie m ylił się,
oświadczając Snarskiemu, zaraz po
przewiezieniu Freda Fletchera do szpi
tala, że stan ofiary tajemniczego otru
cia jest dość ciężki, ale w żadnym wy
padku nie beznadziejny.

Dzierfnikarz po kilku dniach, które

były dość ciężkie, począł przychodzić
do siebie znacznie szybciej, niż spodzie
wał się tego lekarz, u którego Fletcher

pozostawał na leczeniu.

Fred Fletcher po odzyskaniu przy
tomności kilkakrotnie zapytywał się le
karza szpitalnego o detektywa Snar
skiego i otrzymywał w odpowiedzi in
formacje, że były komisarz ,,Scotland
Yardu" wyjechał na kilka dni z War
szawy.

Była to, oczywiście nieprawda. Prasa
warszawska opisywała się szeroko o

nowych dwu zdarzeniach, o tajemni-
czem zaginięciu detektywa i uprowa
dzeniu fordanserki, która pozostawała
jeszcze niedawno w służbie Yoshimu
ry i która wmieszana była w sprawę
Mac Larena, kurjera dyplom atycznego.
Panowało powszechne zdanie, że zagi
nięcie Snarskiego i uprowadzenie dziew
czyny były to tylko nowe ogniwa owe
go długiego, a misternego łańcucha wy
padków, który zapoczątkowany został

przez zamordowanie ambasadora Ery
ka van Bergen.

Lekarz, pod opieką którego pozosta
wał Fred Fletcher wiedział doskonale,
że korespondent ,,Uniwersału" był je
dnym z bohaterów dramatu, jaki roze
grał się w ambasadzie i dlatego polecił
nie dostarczać Fletcherowi gazet i prze
milczeć o zaginięciu Snarskiego, nie

chcąc denerwować i podniecać chorego.

Tymczasem, gdy dziennikarz począł
już przychodzić do siebie, pewnego po
południa pielęgniarka weszła do sepe-
ratki chorego i oznajmiła Fredowi Flet
cherowi, że jakiś pan pragnie się z nim

widzieć, na co otrzymał pozwolenie le
karza.

Ciąg dalszy nastąpi)
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Z GDYNI iWYBRZEŻA
Dyżury lekarskie, dnia 30 bm.: dzienny:

dr. Smolin, dr. Herzberg i dr. Rogala. No
cny: dr. Fłisowski i dr. Dzius.

Kino ,,MORSKIE OKO". W sobotę, dnia

30 bm. po kiłkomiesięcznej przerwie pono
wne otwarcie kina. Na otwarcie dyrekcja
sprowadziła najnowszy film produkcji'a
m erykańskiej ,,Jej królewska mość".

Kino dźwiękowe ,,BAJfKA". Obyczajow'o -

psychologkzny obraz życia w spółczesnego
p. t. ,,Odmęiy ulicy". Bogaty nadprogram
dźwiękowy.

W RAZIE WYPADKU TELEFONUJ:

Straż pożarna — tel. 17-08 i 10-12.

Pogotowie sanitarne - tel, 17-08 .

Lekarz dyżurny - tel. 12-48.

GNIAZDO CHYLOŃSKIE ,,SOKOŁA
"

URZĄDZA 3-LETNIĄ ROCZNICĘ ISTNIENIA.

Dnia 30 września urządza w Dworze Lipo
wym w Chylonji tamtejsze gniazdo ,,Sokoła"
dla uczczenia trzeciej rocznicy istnienia uroczy
stą akademję z udziałem bratnich gniazd soko
lich z najbliższych okolic.

W programie oprócz innych manitestaeyj
przewidziane też jest wręczenie dyplomu za

położone dla dobra gniazda zasługi druhowi Ję-
siakowi.

POŚWIĘCENIE ŚWIETLICY
POCZTOWEGOP,W.iW,F.

Dnia 24 bm. odbyła się w gmachu tutejszego
Urzędu Pocztowego piękna uroczystość po
święcenia nowo otwartej świetlicy dla człon
ków Pocztowego P. W .iW,F. ze współudzia
łem prezesa okręgowej Dyrekcji Poczt i Telegr.
p. Słojewskiego, którego zabiegom w głównej
mierze zawdzięcza świetlica ta swe powstanie,
dalej okręg, komendanta P,W.iW.F. majora
Bujakiewicza, wreszcie w obecności miejsco
wych władz wojskowych i cywilnych, W uro
czystości wzięła też udział orkiestra tutejszego
KolejowegoP.W.iW.F.

Poświęcenia świetlicy dokonał ks. Bielicki,

który też pierwszy zło'ży! życzenia pomyśtóego
rozwoju świetlicy, Po poświęceniu odbyła się
w pięknie udekorowanej świetlicy uroczysta
akademja.

BEZPOŚREDNIA LINJA

GDYNIA ~ DALEKI WSCHÓD,

Według otrzymanych informacyj zostanie u-

ruchomiona w listopadzie br. bezpośrednia linja
okrętowa z Gdyni na Daleki Wschód.

Na linji tej będą kursować statki Far East

Line (Alfred Holt ós Co. i Eliermann J Buck-

nall Steamship Co., Ltd.), której agentami na

Polskę i Gańsk jest Polska Agencja Morska,
Statki tej linji będą ładować w Gdyni w od

stępach trzytygodniowych. Jako pierwszy bę
dzie ładował ss, ,,Hełenus" około 25 listopada
b. r.

Linja będzie obsługiwać następujące porty
bezpośrednio: Penang, Port Swettenham, Singa-
pore, Hongkong, Shanghai, Dąiren, Kobe i Yo-

kohama oraz w miarę podaży ładunków Takao,

Hanków, Tsingtau i Tientsin. . Pozatem statki

będą przyjmować towary do wszystkich portów
półwyspu Malacca, Chin i Japonji pa bezpo
średnie konosamenty.

Flota towarzystw, które utrzymywać będą
wspólną komunikację, złożoną jest z 190 stat
ków.

FATALNY POŚCIG ZA PASAŻEREM
,,NA GAPĘ".

Do pociągu nr. 414, wychodzącego z

Gdyni dn. 27 bm. w kierunku Warszawy
o godz. 21,17 wiądł pragnący przejechać się
,,na gapę" pasażer niej. Kazimierz Kotłu-

bąj, Spostrzegłszy zbliżającego się konduk
tora rewidującego bilety jazdy, Kotłubaj
poeząt uciekać.

Konduktor puścił się za nim w pościg,
który zakończył się katastrofalnie, gdyż
tak ścigany jak i ścigający wypadli z po
ciągu, odnosząc ciężkie obrażenia.

Obu ciężko rannych przewieziono do szpi
tala SS. Miłosierdzia w Gdyni.

ZNÓW USIŁOWANA UCIECZKA
OD ŻYCIA.

Młoda dziewczyna, niej. Stanisława Stan
kiewicz, zam . w Obłużu, kolonji robotni
czej koło Gdyni, dnia 26 bm. o godz. 21.30

w celu samobójczym w ypiła znaczniejszą
ilość esencji octowej. Natychmiastowa po
moc lekarska uratowała desperatkę przed
niechybną śmiercią, odwożąc ją do szpita
la SS..Miłosierdzia w .Gdyni, Powodu sa
mobójstwa nie zdołano jeszcze ustalić, lecz

przypuszczać należy, że jest nim niewątpli
wie skrajna nędza lub też zawiedziona
m iłość.

SKUTKI PRZYGODNEGO
PRZYJAGIELSTWA.

Niejaki p. K . przybył z Łodygowic do

Gdyni, przywożąc ze sobą kilkaset, złotych.
Skoro są pieniądze, to znajdzie się - jna
się rozumieć — i kieliszek, a przy kielisz
ku nie trudno o przygodnych przyjaciół.
Znalazł gó też i nieopatrzny p. K . Nieste
ty przyjaźń tą zapłacił on dość drogo, gdyż
przesypiając prawdopodobnie przyjacielską
libację, spostrzegł po przebudzeniu się, ku

swemu niemałemu przerażeniu, że ulżono

mu portfel o.600 zł. Miał jednak jeszcze
szczęście w tem niesz-częściu, że trafił na

oszczędnego złodzieja, który 500 zl ze swe
go łatwego łupu umieścił na książeczkę
Kom. Kasy Oszczędności w Gdyni. Po uję
ciu miłego ,przyjaciela" oddano go do dy
spozycji sędziego śledczego.

ROZPRAWA PRZECIWKO KPT.

ANDERSENOWI,

Przeciwko mimowolnemu zabójcy zast.

kierownika firmy ,,Satruń* ś. p. Alfonsa

Lidkiewiczą, kapitanowi statku ,,Heros"
Andersenowi, odbędzie się rozprawa w try-
bie przyśpieszonym już w sobotę, dnia 30

września br. o godz. 12-ej.
Jak przeprowadzona obdukcja zwłok śp.

Lidkiewicza wykazała, kula przebiła czasz
kę w ten sposób, że wyszła w okoli-cy ,ko-
ści ciemieniowej, co wskazuje na to, że

strzał padl z dolu do góry, a więc był tyl
ko przypadkowy.

Ś. p . Lidkiewicz osierocił żonę i dwoje
dzieci które jednak kapitan Andersen do
browolnie zobowiązał się zabezpieczyć na
leżycie.

JEST JUŻ MIANOWANY NASTĘPCA
P, HILCHENA ,

- Jak się dowiadujemy, na miejsce nie
dobrowolnie ustąpionego" ze 'stanowiska

dyrektora departamentu morskiego p. Hił-

chena zamianowany został dyrektorem te
goż departamentu p. inż. Możdżeński, do
tychczasowy wi-cedyrektor państwowego
przedsiębiorstw a ,,Pocisk" .

P. Możdżeński jeszcze przed wojną brał

wybitny udział w konspiracyjnych walkach

o wyzwolenie, zaś w r. 1914 wstąpił do Le
gionów i brał przez cały czas wojny czyn
ny udział w walkach o wolność-

Dziś, 28 bm. o godz. 17-ej w Gdyni Sub
skrybowało Pożyczkę Nrodową 2,651 osób
na ogólną sumę 1.572.600 zl nominalnej
w'artości obligacyj. Z tego wpłacono tytu
łem pierwszej rety 234.761 zł. Z powyższej
kwoty subskrypcyjnej przypada na Łusz-

czarnię Ryżu wraz z udziałowcami i pra
cownikami w liczbie 38, nominalnej w'arto
ści obliga-cyj 348750 zł, przekazanych przez
warszawski Bank Dyskontow'y w Warsza
wie,

Stwierdziliśmy, że niektóre osoby sub
skrybowały obligacje na kwoty dwa a na
wet trzy razy wyższe od ustalonych przez

Obywatelski Komitet P. N . norm .

Zw'iązek Rezerwistów (bezrobotnych)
przystąpił wczoraj do budowy ulicy Żwirki
i Wigury, tworzącej poprzeczne połączenie
między ul. Świętojańską ą ul. Śląską, prze
znaczając przypadające za tą pracę zarobki

lift Poży-czkę Narodową.
W zw'iązku z dzisiejszym W'ielkim dniem

Pożyczki Narodowej na wielu domach w

mieście powiew'ają flagi narodowe.

Wedle dzisiejszego stanu subskrypcji
wnioskując, śmiało przypuścić można, że

do dnia 7 października Gdynia przekroczy
znacznie kwotę dwóch miijonów subskry
bowany cli obligacyj,

Wieikie manewry lotnicze
nadWarszawą.

Warszawa, 29. 9. (Tel. wł.). Już dru
gi dzień nad Warszawą odbywają się
loty ćwiczebne samolotów. W ćwicze
niach tych bierze, udział około 150 sa
molotów, przeważnie krajowej ken-

sti'ukcji. Loty odbywają się wielkiem i

grupami. Najpierw leciała grupa po
trzy trójki, następnie piątki i t. d.

Wspaniały był to widok i niecodzienny,
to też przyglądały się temu podniebne
mu widowisku tłumy ludzi, podziwia
jąc sprawność naszych letników i goto
wość obronną naszego państwa. Ćwi
czeniom tym sprzyja przewspaniała po
goda, którą mamy już od kilku dni.

Rozprawa apelacyjna
.

' "" 'J'.. . . ,KBflM3kteini i wspólnlknn
Przed Sądem Apelacyjnym z Torunia na se

sji wyjazdowej toczy się rozprawa na skutek

odwołania tak prokuratorii jak również oskarżo
nych od wyroku Sądu Okręgowego w Gdyni,
skazującego osk. Jana Mikulskiego na 4 lata

i 8 miesięcy więzienia oraz utratę prąw oby
watelskich na 4 łatą, M . Kotlińskiego na .5 lat

i 8 miesięcy ciężkiego więzienia, Władysława
Granowskiego na 2 lata i 6 miesięcy więzienia,
wreszcie de Lortna na 6 miesięcy więzienia.
Oskarżeni na rozprawę doprowadzeni zostali z

więzienia w Chojnicach i Starogardzie.

Rozprawie przewodniczy sędzia Sądu Apel.
Kolarz, a jako wotanci zasiadają sędzia S. A .

Dudykiewicz i sędzia S, O. dr. Pikor. Oskarże
nie wnosi wiceprokurator Sobolewski. Oskar
żonych bronią adwokaci Wegner i Stankiewicz.

Powołano też ponownie jako rzeczoznawców

inż. Fel. Kubickiego i Marjana Gerszala, a po
nadto dla spraw specjalnych inż. Krzyżanow
skiego i księgowego M ałotę.

Z liczby przeszło 40 świadków, którzy ze
znawali na rozprawie'w I. instancji, powołano
obecnie tylko 18 świadków. Rozprawa obecna

nie budzi już tak wielkiego zaintersowania

wśród publiczności ani prasy, to też tak przy

stole sprawozdawców prasowych jak i na sali

jest tylko niewielu najwytrwalszych.

Ukończono przewód sądowy i wiceprokura
tor Sobolewski w przeszło godzinnem przemó
wieniu uzasadniał swą apelację, żądając czę

ściowo zatwierdzenia, częściowo zaś obostrze
nia wyroku pierwszej instancji.

WYROK W SPRAWIE KOTLIŃSKIEGO
I MIKULSKIEGO.

Po 4-dniowej prawie rozprawia, wczoraj
wieczorem o godz. 18 -ej Sąd Apelacyjny
wydał następujący wyrok w głośnej spra
wie o nadużycia przy budowie dworca ko
lejowego i gmachu poczty i Telegrafu w

Gdyni.

Wyrok Sądu Okręgowego w Gdyni za
twierdzono co do winy oskarżonego Kotliń
skiego, Mikulskiego i Granowskiego. De

Lorma uwolniono od winy. Zmniejszono
natomiast znacznie wymiarkary dla trzech

wymieniony-ch oskarżonych, mianowicie

Kotlińskiemu wymierzono karę więzienia
przez 2 lata i 6 miesięcy z zaliczeniem ,a-

resztu śledczego, Mikulskiemu 2 lata wię
zienia również z zaliczeniem aresztu śled
czego. Obu oskarżonych zasądzono nadto

na utratę praw obywatelskich na przeciąg
2 lat.

Gronowskiemu zmniejszono karę do 6-ciu

miesięcy z zawieszeniem wykonania kary
na dwu lata.

Co do oskarżonego de Lorma Sąd Ape
lacyjny nabrał przekonania, że kwoty
przez niego pobrane, nie były łapówkami,
lecz tylko pożyczkami, za co już w drodze

administracyjnej został dostatecznie ukara
ny, przez utratę posady.

Ponieważ Mikulski przebywał w aresz
cie śledczym od 21 stycznia 1931 r., przeto
został natychmiast z aresztu zwolniony.

Traslansf donieś pierwszego loty.
Warszawa, 29. 9. (Tel. wi.). W Lubli

nie zdarzyła się wczoraj straszna katar
strofa samolotowa. Na aparacie wystar
tował pilot niejaki Okryński, który włą-
śnie odbywał -swój pierwszy lot. Z nie
wyjaśnionych jeszcze powodów samolot

spadł ze znacznej wysokości j przy zde
rzeniu z ziemią zapalił się. Pilot po
niósł śmierć na miejscu.

niedoścignione 17594)

ostrzej,golenia
wszędzie do nabycia.

Główny Skład: KRAKÓW, WlSLNA 6, Drogerja.

Nowa ofiara szulerni sopockiej.
W zatoce gdańskiej obok kasyna gry

w Sopocie wyłowiono zwłoki Anatola

Henryka Pawłowicza, komornika sądo
wego w Ozorkowie pod Łodzią, urodzo
nego w 1882 r. w Petersburgu.

Na podstawie znalezionych przy zwło
kach kilku dokum entów sądo-wych w

języku niemieckim oraz listu, w któ
rym denat przeklina kasyno gry w So
pocie, gdzie przegrał około 2 .0 0 0 zł, przy
puszczalnie pieniędzy sądowych, śledz
two ustaliło samobójstwo-.

Zwłoki nowej polskiej ofiary sopoc
kiej jaskini gry umieszczono w kostni
cy w Sopotach.

Z cudzej kieszeni - - hojni.
W dniu 27 bm. komisarz Zakładu Ubezpie

czeń Pracowników Umysłowych w Poznania,

działający w charakterze zarządu, powziął na

wniosek dyrektora decyzję subskrybowania
przez zakład pożyczki narodowej na sumę 2 mil-

jonów złotych.
Decyzja powyższa została zatwierdzona przez

Pana Ministra Opieki Społecznej.
(W ten sposób pracownicy umysłowi party-

cypują w pożyczce narodowej. — Uwaga red.)ś

Skon najstarszego żołnierza.
We Francji zmarł najstarszy bez

sprzecznie ż-ołnierz wojny światowej,
niejaki Courchinoux, w .wieku 90 łat.
Courchinoux brał już udział jako ochot
nik w wojnie francusko-pruskiej w ro
ku 1870/71. W r. 1915 zginął na fron
cie szampańskim jego syn. Po śmierci

syna, zaangażował się jako ochotnik i
mimo swych 72 lat uparł się, aby wal
cz; ć na froncie, gdzie wytrwał' aż do
końca wojny. Mianowany za nadzwy
czajną brawurę sierżantem uzyskał me
dal wojenny i order legj! honorowej.

Drobne wiadomości
— W świątyni na Jasnej Górze przed

cudow'nym o-brazem odpraw'iona została
msza święta na intencję powodzenia
Pożyczki Naro-dowej.

— Zapas złota Banku Polskiego wzrósł do

473,3 miljonów. Obieg biletów skarbowych ob
niżył sę o 34 miljony.

— Ilość Polaków-wychodźców, przebywają
cych w Brazylii wynosi 265.000, z czego w sta
nie Parana 80.000.

— Niemiecki organ ,,Neue Pariser Zeitung”
uzależniony został ostatnio od wpływów hitle
rowskiego urzędu propagandy.

— Śledztwo w sprawie nadużyć w magistra
cie lwowskim zostało rozszerzone na b. wice-i

prezydenta miasta inż. Kolbuszowskiego, Na
czelnika straży pożarnej Ciećkiewicza i kilku

urzędników aresztowano,
— Ludzie ukrywają zSoto, Zarządzenie Roo-

sevelta o zarejestrowaniu złota dało słabe wy
niki. Schowane przez Amerykanów złoto obli
czają na sumę 572 miljonów dolarów.

— W Krechowcach (pow. Stanisławów) za
strzeli! Tadeusz Rupa, sierżant 26 p. p . ze Lwo
wa swoją urzeczoną Leonorę Niedzielską.

— W magistracie lwowskim wykryta
nowe nadużycia. Urzędnik Bronisław Ry
baków, administrator miejskich domów

mieszkalnych, s-kradł zain-kasowane czyn
sze l-okatorskie — około 13.000 złotych.

Elektryfikacja węzła warszawskiego
zostanie sfinansowana pożyczką zagraniczną.

Warszawa. (Tel. wł.) Wczoraj został

ogłoszony dekret Pana Prezydenta Rze
czypospolitej, który dotyczy elektryfika
cji kolejowego węzła warszawskiego.
Dekret ten zezwala przedsiębiorstwu
PKP na zaciągnięcie zagranicznego kre
dytu na ten cel. Elektryfikacja ma ob
jąć węzeł kolejowy warszawski oraz wy
chodzące z niego odcinki kolejowe. Dłu
gość zelektryfikowanych linij kolejo
wych wyn-osić będzie 200 km.

Art. 2 tego dekretu upoważnia mini
stra komunikacji do zatwierdzenia u-

mowy między przedsiębiorstwem PKP

a firmami zagranicznemi, udzielającemi
kredytu długoterminowego gotówkowe
go i towarowego. Art. ten ustala zasa
dy; na jakich ma być oparta pożyczka
kredytowa do wysokości 2 mjlj. funtów
szterlingów. Kredyt ten w pewnych
określonych wypadkach może być pod
wyższony.

Art. 3 dekretu mówi o oprocentowaniu
kredytu itd, Dekret ten wchodzi w ży
cie z dniem jego ogłoszenia.
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Furor Teutonicus doczekał się pomnika!

Niem-cy podczas wielkiej wojny mordo
wali kto im się nawinął. Mianowicie w

Belgji dokazywali cudów w tępieniu cy
wilnej ludności. Działy się tam rzeczy, ja
kie dziś jeszcze są tylko możliwe w M and
żurji, i to nie ze strony wojsk regularnych,
tylko ze strony Chunchuzów i chińskich

rozbójników. Tak też było i w beigijskiem
miasteczku Dinant, do którego wkroczyw
szy postawili przed karabiny maszynowe
kilkaset osób cywilnych i wymordowali je
pod pozorem, że dopuszczają się szpiego
stwa i sabotażu antyniemieckiego. Stało

się to bez dochodzeń, bez sądu, a tylko na

rozkaz krwią spitego komendanta armji
niemieckiej. Wymo-rdowano zresztą kobie
ty i małe dzieci Pi-zy piersiach matek...

Miasteczko Dinant ofiarom tego niemiec
kiego bestjalstwa wystawia obecnie pom
nik z lakonicznym napisem: ,,Furorę Teu-
tonico". Niemcy naturalnie oburzają się
na ten pomnik swej hańby, i rząd belgij
ski dla miłej zgody chciał zabronić umiesz
czenia tego napisu, ale radni miejscy u-

parli się i napis ten będzie pewnie długo
na tym pomniku figurował, aż czas, ten

wielki lekarz, nie zetrze tej niemieckiej
ohydy z pamięci dziejów.

Tu nasuwa się jeszcze jedno wspomnie
nie tego samego rodzaju. Niemcy zbom
bardowali i spalili zupełnie niepotrzebnie
słynny uniwersytet w Lowanjum. Na od
budowę tego uniwersytetu po wojnie nie

było pieniędzy. Ażznalazł siębogaty Amery-

Strajk chłopów w województwie
łódzkiem nie udał się.

Łódź, 29. 9. (PAT). Propagowany na

terenie województwa łódzkiego strajk
rodny nie doprowadził do żadnych re
zultatów, a cała akcja zakończyła się
fiaskiem . Zarówno w dniu wczoraj
szym jak i dziś dowóz produktów rol
nych do Łodzi i miast województwa
łódzkiego był zupełnie dostateczny i nie

mniejszy, niż normalny.

Psia giełda.
W Łodzi istnieje psia giełda, na któ

rej można spotkać najlepsze okazy tych
pożytecznych zwierząt domowych.

Otóż handlarze i sprzedawcy psów
zbierają się w każdą sobotę na niewiel
kim placyku przy ul. Lutomierskiej,
gdzie odbywają się ożywione transak
cje. Można tam nabyć psy nie tylko po
spolitego gatunku, lecz i rasowe okazy
szpiców, buldogów, wyżłów, wilków itp.

Psie targowisko cieszy się frekwen
cją nielada i jest jedynem w Łodzi, a

może nawet w kraju miejscem, tego ro
dzaju handlu.

kanin, który dał na odbudowę tego wspa
niałego gmachu kilkanaście miljonów fran
ków, pod warunkiem jednakże, że na no
wo powstałym budynku będzie ten napis:
,,Furorę Teutonico" umieszczony. I tak się
też stało. Tu jednak Niemcy puś-cili w

ruch wszystkie sprężyny, aby ten kompro
m itujący ich napis usunąć, a że profesoro
wie uniwersyteccy są zawsze pewnym pers
wazjom i argumentom przystępni, więc też

ulegli naleganiom i napis ten znikł z mu
rów nowego uniwersytetu.

Awanturnicza uciećzKa
z Legjonu Cudzoziemskiego.

Zbrodniczy zamach dwóch Niemców na kom endanta okresu.

Niezwykle śmiałą próbę ucieczki

przedsięwzięli dwaj Niemcy z francu
skiego Legjonu Cudzoziemskiego w

Marokku.

Legjoniści ci, Wilhelm Schultzki i

Piotr Bohlen, należeli do pułku kawa-

lerji, stacjonowanego w Sousse, w Ma
rokku. Przy pomocy pewnej Niemki,
imieniem Frieda, powzięli plan uciecz
ki z Legjonu. Ponieważ nie mieli ża
dnych pieniędzy, postanowili zdobyć je
za wszelką cenę. Bohlen usiłował otruć

swego kapitana, wsypawszy mu do na
poju weronalu, ale kapitan nie tknął
napoju. Wówczas Bohlen okradł kapi
tana, zabrawszy mu różne rzeczy jak
ubranie, aparat fotograficzny i pieniądze.
Część skradzionej sumy wręczył Bohlen

jakiemuś przemytnikowi, który miał

przeprowadzić jego i Schultzkiego w

bezpieczne miejsce. Gdy Bohlen i
Schultzki zjaw'ili się w oznaczonem

m iejscu, napróżno czekali na przemyt
nika, który się nie zjawił. Ruszyli więc
w drogę sami. W ten sposób przybyli
do Hergli nad brzegiem morza, ale tam
aresztow'ała ich policja i wsadziła na

okręt. Mimo to obaj legjoniści postano
w'ili zbiec za w'szelką cenę i uknuli zbro
dniczy plan. Bohlen stanął w koryta
rzu okrętu i czekał z butelką w ręce na

m echanika, który miał przechodzić,
aby go ubezw'ładnić ciosem w głowę.

Jednocześnie Schultzki, uzbrojony w re
wolwer, który zdołał ukryć przed poli
cją, zjawił się nagle przed komendan
tem okrętu i wymierzył przeciw niemu
rewolwer. Gdy chciał strzelić, rewol
wer zaciął się. Wówczas komendant o-

krętu błyskawicznem uderzeniem głową
w brzuch strącił go do wody. Schultz
ki zaczął tonąć, ale wyratowała go za
alarmowana załoga. Widząc, że plan
się nie udał, Bohlen skoczył również do

wody, ale go wydobyto. Obu legjoni-
stów odstawiono następnie pod silną
eskortą do Sousse. Niemkę Friedę, któ
ra dopomogła O'bu legjopistom do u-

cieczki, aresztowano.

Wypadek śpiączki.
Częstochowa. (PAT). ,,Słowo Czę

stochowskie" donosi, że mieszkaniec wsi
Aleksandrowa Tomasz Niemiec przed
kilku dniami zapadł na śpiączkę. Po 3
dniach normalnego snu zmarł. Jest to

pierwszy od kilku lat wypadek śmier
telny śpiączki.

Niesumienny wartownik kolejowy
umożliwi! włam anie.

Śledztwo przyparło go do muru.

Warszawa, 29. 9. (Tel. wł.). Śledztwo
w sprawie wielkiego włamania do kasy
kolejowej w Warszawie dało konkretne

rezultaty. Oto okazało się, że sprężyną
całego przedsięwzięcia kasiarzy był
sprzedajny wartownik Karolczak. On
to wpuścił nieznanych rzekomo osobni
ków nocą do kasy stacyjnej. Tłuma
czył się, że byli to osobnicy, przebrani w

mundury policyjne i że został on ste-

roryzowany przez włamywaczy, a na
stępnie stracił przytom ność z powodu
zatrucia jakimś płynem odurzającym.
Mętne zeznania Enrolczaka i okolicz
ność, iż nie bronił się on wcale przed
napastnikami i nie odniósł nawet naj
mniejszego podrapania, kazały przy
puszczać, iż współdziałał on w przed
sięwzięciu kasiarzy. Przyparty do mu-

ru przyznał się do współudziału. Wpu
ścił on znanych mu kasiarzy do środka
i za to otrzymał 10.000 zł. ,,Robotę'*
wykonali znani kasiarze warszawscy
Brzeziński, Wiśniewski i brat rodzony
wartownika Karolczak.

Po dokonaniu włamania Brzeziński,
ukrył otrzymane przy podziale 5.866 zł

w mieszkaniu swej teściowej, a Karol
czak pieniądze swoje i brata w sumie
19.235 zakopał w garnku w pobliskim
Rembertowie. Rola W iśniew skiego po
za udziałem w rozpruwaniu kasy pole

gała na unieszkodliwieniu wartowni
ka Mularczyka, otrzymał on za to 10.000
zł. Pozatem aresztowano jeszcze kilka
osób pod zarzutem w spółdziałania w

włamaniu. Śledztwo trwa.

Tajemnica paryskiei trucicielki.
Sensacyjne śledztwo na rozstajnych drogach.

Niespodziewany zwrot. - Matka skarży córkę.
Afera trucicielki Violetty Nozieres

jest nadal sensacją całego Paryża, któ
ry z niesłabnącem zainteresowaniem
śledzi przebieg toczącego się obecnie
śledztwa. W toku tego śledztwa zaszły,
jednak niespodziewane wydarzenia,
które czynią wyświetlenie tej zagadko
wej zbrodni jeszcze trudniejszem niż,
na początku.

Młoda trucicfelka, wychowank'a li
ceum Voltaire'a w Paryżu, prowadziła
życie bardzo swo-bodne. Przebywała
głównie w środpwisku studentów z

dzielnicy łacińskiej, zawierała tam
liczne znajomości, bawiła się szeroko w

barach i dancingach na Montmartrze i

Montparnassie. Jednym z jej kochan
ków był student prawa, Jean Dabin,
któremu była szczerze oddaną, ofiaro
wując mu większe sumy pieniężne. Po
zatem miała liczne inne znajomości.

Kiedy w ciągu śledztwa doniesiono

jej, że Jan Dabin został wydalony z u-

niwersytetu za niehonorowy stosunek
do niej, w ybuchnęła płaczem . Zależało

jej tylko na nim jednym. Miała też

pewnego bogatego protektora, tajemni
czego przemysłowca, mieszkającego pod
Paryżem, niejakiego Emila Z., którego
nazwiska nie chce zdradzić. Starszy ten

pan zasilał ją większemi sumami pie
niędzy, wzamian za to uczęszczała z nim

do kinoteatrów i restauracyj. Policji
nie udało się dotąd odkryć nazwiska te
go tajemniczego protektora Violetty.

Ale te wszystkie dorywcze dochody
nie wystarczały jej i dlatego prawdo
podobnie wykonała zamach morderczy
na swoich rodziców, aby odziedziczyć po

nich kwotę 150.000 franków. Violetta

zaprzecza jednak, jakoby chciała za
m ordować rodziców dla pieniędzy. Nie
m iała nic przeciw'ko matce, chciała za
bić tylko ojca, którego nienawidziła.

W czasie zbierania dow'odów' tego o-

skarżenia nastąpił sensacyjny zwrot:
okazało się, że twierdzenie Yioletty nie

jest bezpo-dstawne jak stwierdzili nie
którzy świadkowie, że Viołetta daw'no

już skarżyła się przed nimi na niemo
ralny stosunek jej ojca do niej.

Sensacyjne jest również zachowanie
matki. Zjawiła się ona niedawno w są
dzie i wniosła skargę przeciw własnej
córce, aby bronić czci ojca przed stra-
sznem oskarżeniem Yioletty. Ale w ten

sposób matka chce jednocześnie obro
nić i córkę, twierdząc uparcie, że córka
jej miała jakiegoś spólnika, który na
mówił ją do popełnienia strasznego
czynu.

Sędzia śledczy m a obecnie bardzo
trudne zadanie. Żadnego spólnika Yio
letty dotychczas nie znaleziono, a jedno
cześnie nie zdołano dotychczas odkryć
prawdziwej pobudki, dla której Vio-
letta dokonała swego strasznego czynu.

Sensacyjny plan amerykańskiegodyktatora
przemysłowego.

Ścisła kontrola wszelkich gałęzi produkcji.
Londyn, 29. 9. (PAT). ,,Daily Herald"

lonosi, że prezydent Roosevelt udał się
la odpoczynek do swej prywatnej rezy-
iencji, by rozważyć w spokoju najbar-
Iziej sensacyjny plan, jaki przedstawił
nu dyktator przemysłowy gen. John-
iohn. Plan ten przewiduje całkowitą
tontrclę rządu we wszystkich produk-
jjach przemysłu zarówno jeżeli chodzi o

wytwory jak i płace, godziny pracy i

;eny. Plan ten przewiduje podział całej
imerykańskiej produkcji przemysłowej
xa siedem odrębnych grup, z których

każda podlegać ma kontroli specjalnego
komisarza rządowego.

Wszystkie siedem grnp podlegać bę
dą łącznej kontroli jednego najwyższe
go komisarza przemysłu, uzależnionego
jedynie i bezpośrednio od prezydenta
Roosevelta.

Plan przewiduje następujące siedem

grup: transportowa, komunikacyjna,
przemysłu górniczego i hutniczego,
przemysłu chemicznego, konsum cji,
wielkiego przemysłu i przemysłu drob
nego handlu. Główna ulica w japońskiem mieście Obihka na wyspie Jezo (HokaMc).
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Z Kujaw Zachodnich.
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Nocny dyżur lekarski! pełni z dńia 29 na 30

bm, p. dr. Sikorski.

Nocny dyżur pełni apteka ,,Zdrojowa".
Pogotowie ratunkowe dniem tel. 417, nocą

tel. 276.

Pogbtowie pożarnicze tek 618.

Bibłjoieka Miejska czynna w dni powszednie
od godz. 19,30 do 20,30, w czwartki od godziny
18,30 do 19,30 .

REPERTUAR KIN:

Pałac: ,,Sewilla, miasto miłości".

Kino X: ,,Wielkomiejskie cienie".

Kararabol na szosie pod Inowrocławiem. Na

powózkę powracającą z Inowrocławia do ma- I

jętności Miechowiczki, na której znajdowały się
dzieci p. Czajki, najechał samochód ,Dziennika
Kujawskiego", kierowany przez p. Ziętowskie-
go, przyczem bryczka uległa całkowitemu roz
biciu, a koń i dzieci na szczęście wyszli bez
szwanku. Jedynie powożący bryczką 71-letni
Kazimierz Stylo, spadając na szosę, złamał so
bie rękę i doznał ogólnego wstrząsu. Ofiarę
kawalerskiej jazdy p, Z. odwieziono do szpitala
powiatowego w Inowrocławiu,

Wycieczka do Kaszubskiej Szwajcarji. Pol
skie Tow. Krajoznawcze w Inowrocławiu urzą
dza 29 bm. wycieczkę do Szwajcarji Kaszub
skiej, którą prowadzi dr. Znaniecki. Zapisy
przyjmuje również dr. Znaniecki przy ul. Pił
sudskiego 7.

poprą Potyczką Narodową.
W tych dniach odbyło się w Inowrocławiu

zebranie delegatów 23 organizacyj pracowników
umysłowych pod przewodnictwem prezesa
Stow. Chrz. Nar. Kupców Polskich p. Knasta, na

którem prezes zarządu głównego Zw. Pracowni
ków Umysłowych z Poznania p. Cófta wygłosił
referat propagandowy na rzecz pożyczki naro
dowej.

W związku z tem wybrano komitet praco
wniczy 6% pożyczki narodowej, w skład które
go weszli pp.: rektor Kusióski - przewodniczą

cy, dyr. Leszkowski - I. zastępca, Melcer - II.

zastępca, Wodkowiak - sekretarz, Jakubowski,
Kapeliński i Przybysz - ławnicy.

Następnie uchwalono jednogłośnie następu
jącą rezolucję:

,,Utworzony Pracowniczy Komitet 6% po

życzki narodowej na miasto i powiat Inowro
cław w zrozumieniu doniosłości pomyślnego wy
niku pożyczki narodowej, uchwala jednogłośnie
propagować szeroko tą pożyczkę i popierać
subskrypcję jak najwydatniej".

Spraw a elektrowni w Piotrkowie Kujawskim.
,,Dziennik Kujawski" podał niedawno notatkę

w którą sam nie wierzy, ponieważ zaopatrzył
ją w nagłówek: ,,Niewiarogodae". Niesumienny
inform ator pisma inowrocławskiego doniósł, że

firma Świetlik z Bydgoszczy przed kilku mie
siącami pobudowała w Piotrkowie Kujawskim
elektrownię i ponoć Wzięła do spółki żyda.

Informacja ,,Dziennika Kujawskiego" nie po
lega na prawdzie, a jedynie osoby czujące
ppyyjią urazę osobistą (konkurencja) szkodzą p.
Świetlikowi rozgłaszaniem zmyślonych wiado-

mości. Przedsiębiorstwo ,,Świetlik" jest znane

i dotąd obcej pomocy finansowej nie potrzebo
wało.

W Piotrkowie Kuj. pobudował p. Świetlik
własną elektrownię, którą uruchomił z dniem
1 lipca, przez co dał dowód licznym swoim po
przednikom, że raz powzięte zamiary umiał o

własnych siłach urzeczywistnić, a obywatelstwo
tutejsze korzystać może z praktycznego nowo
czesnego oświetlenia.

Jjloćilwo.

Wyrodna matka porzuca dwoje małych dzie
ci. We wtorek przeprowadzona została w do
mu p. Czerniejewskiego eksmisja na lokatorce

Dembskiej na skutek niepłacenia od dłuższego
czasu czynszu dzierżawnego. Rozgniewana
Dembska, pragnąc zemścić się na właścicielu

domu, pozostawiła w sieni na barłogu dwoje
małych dziatek 2- i 5 -letnie bez żadnej opieki.

Wizytacja parałji, W dniu 26 bm. odbył ks.
dziekan Rólski z Szczepanowa jako delegat ar
cybiskupi wizytację tutejszej parafji św. Jana

Ewang. Uroczystość wizytacyjna rozpoczęła się
przemówieniem ks. dziekana, poczem po nabo
żeństwie za zmarłych parafjan odprawił ks.

dziekan nabożeństwo do Najśw. Serca P. Jezu
sa. Po uroczystościach kościelnych dokonał ks.
dziekan oficjalnej wizytacji kościołów. Niemiłe
zdziwienie wywarł na obecnych brak dzieci

szkolnych w kościele na tej uroczystości. Wła
dze szkolne na wniosek ks. proboszcza o zwol
nienie dzieci na ten dzień dały odpowiedź od
mowną.

Kradzieże. W ostatnich dniach dokonano w

tut. okolicy szeregu kradzieży, w yrządzając
właścicielom dotkliwe straty. Z przed piekarni
p. Fr. Piechowiaka pewni osobnicy skradli

większą ilość ciasta drożdżowego. Tak samo

skradziono ciasto piekarzowi p. Rosiakowi.

Sprawców nie ujęto. Do składu kolonjalnego p.

Klembalskiego w Dąbrowie włamali się zło
dzieje i wykradli całkowity zapas towarów.

Nadmienić wypada, że p. K. został okradziony
doszczętnie po raz drugi w tym roku. Straty
wynoszą 500 zł. Całą zawartość składu kolon
jalnego zdołali wykraść zuchwali złodzieje u

p. Mroza, właśc. składu kolonjalnego w Mieru-

cinie. Sprawców w obu wypadkach nie ujęto.
Straty wynoszą przeszło 500 zł.

CHEŁMNO. Tow. hodowców golębł pocz
towych. W Chełmnie odbyło się zebranie or
ganizacyjne Towarzystwa hodowców gołębi
pocztowych, zwołane przez p. starostę Białego.
Zebranie zagaił referent spraw wojskowych p.

Targowski, który również przedstawił cel i za*

danie towarzystwa. Po odczytaniu ustawy o

hodowli gołębi pocztowych i statutu, wybrano
zarząd w skład którego weszli: prezes Stani*

sław Pauzer, sekretarz Bronisław Kowalski, wi*

ceprezes Lewandowski Jan, skarbnik Gasikow-

ski Marcin; jako ławnicy: Rzeczkowski Fran*

ciszek Unisław, Fiałkowski Bronisław Podwiesk.

Komisję rewizyjną tworzą: Jachowski Wincen*

ty i Ratowski Jan, sąd koleżeński: Lemon Jerzy,
Zakrzewski Juljan i Wolter. Zebraniu przewód*
niczył p. Pauzer, który podziękował p. staro*

ście za pracę nad zjednoczeniem wszystkich ho*
dowców w siłną organizację.

Osobiste. P . burmistrz Ferfet z Zbąszynia
udał się na 4-tygodniowy urlop. Zastępuje go

p. Fr. Niedbał.

Odznaczenie. P . m ecenas Kazimierz Nykiel
z Nowego Tomyśla odznaczony został krzyżem
niepodległości.

Administracje parafji. W skutek śmierci ks.

prob. Kokocińskiego w Kębłowie w dekanacie

zbąszyńskim oddano zarząd parafji Kębłowo
ks. dziekanowi Leonowi Płotce w Zbąszyniu.

Misja dworcowa dla żydów. Przez stację(
kolejową Zbąszyń przejeżdża w ostatnim czasie

tak wielu żydów, a zwłaszcza z Niemiec wsku*

tek polityki antyżydowskiej Hitlera, że ogólny
związek żydostwa uważał za potrzebne urzą
dzić dla swoich wyznawców osobną misję dwor*

cową li tylko dla żydów. Emigranci z Niemiec

są to przeważnie żydzi z b. Kongresówki i Ma*

łopolski t. zw . ,,Ostjuden", których się Niemcy
za wszelką cenę pozbywają.

Grudziądz.
Apteki dyżurne: Apteka Pod Lwem ulica

Pańska 19, te!. 40.

REPERTUAR KIN:

Apollo: ,,W tajnej służbie".

Gryf: ,,Hallo Paryż —- Hallo Berlin".
Orzeł: ,,Wyspa tajemnic" i ,,Krół to ja".

Organizacja Przysposobienie Kobiet do Obro
ny Kraju podaje do wiadomości, iż przeprowa
dzać będzie próby do Państwowej Odznaki

Sportowej zarówno dla swoich członków jak
i dla pań niestowarzyszonych. Zgłoszenia przyj
muje sekretarjat O. P. K. do O. K ., Trynkowa
nr. 22-24 (gimnazjum żeńskie, I piętro) codzien
nie do dnia 30 września br. włącznie w godzi
nach przedpołudniowych.

Jak uczcimy królowę Jadwigę? Pod powyż
szym tytułem wyszła książeczka nr. 17 ,,Bibljo-
teki T. C .L.", zawierająca wykłady, przedsta
wienia, recytacje i deklamacje. Książeczka ko
sztuje tylko 35 gr za poprzedniem nadesłaniem

gotówki na konto P. K. O. 202-304 Sekretarjat
Tow. Czytelni Ludowych w Grudziądzu, ul. Li
powa 28 plus 10 gr porto.

Związek Inwalidów Wojennych R. P . koło

Grudziądz. Miesięczne zebranie koła odbędzie
się w poniedziałek, dnia 2 października br. o

godz. 19 w restauracji Teatru Miejskiego przy
ul. Marsz. Focha.

Zamknięcie wystawy ogrodniczej. We wto
rek, dnia 26 bm. p godz. 22 nastąpiło uroczy
ste zamknięcie pokazu ogrodniczego w ,,Tivo-

Ii" . Punktualnie o godz. 22 prezes ogrodników
handlowych p. Makowski zamknął wystawę,
dziękując zebranej publiczności, żę raczyła od*

wiedzie wystawę. W ciągu trzech dni zwiedziło

wystawę około 3.000 osób. P . prezes dziękował
serdecznie prasie miejscowej za poparcie. W

imieniu ks. prałata Partykł zabrał głos ks. Ro*

manowski, patron festynów na rzecz budowy
nowego kościoła rzym. - kat., który w serdecz*

nych słowach podziękował pp. wystawcom za

to, że taką wystawę urządzili i że dochód z

góry przeznaczyli na budowę nowego kościoła.

Ogółem zebrano z wstępu i skarbonki 1.078 zŁ

Po potrąceniu wydatków — około 300' zł —,

oddano rendantowi p. prof. Bińkowi 778 zł.

Straż obywatelska przy pracy organizacyjnej.
Jak już donosiliśmy, powstała w mieście na*

szem t. zw . straż obywatelska (propagatorzy
pożyczki narodowej), która odbyła swe zebra
nie w sali rady miejskiej we wtorek 26 bm. Ze
branie zagaił o godz. 20 sekretarz Komitetu Po*

życzki Narodowej p. A. Szumski. Następnie p.
sekretarz Krzyżanowski rozdzielił m aterjał in*

formacyjny. Panowie przewodniczący obwodowi

będą zwoływać zebrania informacyjne we wła*

snym zakresie celem przeprowadzenia jak naj
ściślejszej kontroli i dopilnowania w spełnieniu
swego obowiązku przez obywatelstwo miasta(
naszego.

Kradzież węgli kolejowych i napad na urzęd*
nika. Od pewnego czasu powtarzały się nie*
omal codziennie kradzieże węgla z wagonów
kolejowych przy dworcu towarowym . Sprytni
złodzieje urządzali się w ten sposób, że pilno
wali nadejścia pociągów towarowych i w biały
dzień około godz. 15 urządzali swoje wyprawy.

Onegdaj zastał złodziei ,,przy robocie" urzędnik
kolejowy p. Haase, zam. przy ul. Toruńskiej.
Złodzieje, widząc zbliżającego się urzędnika ko*

lejowego, nie dali za wygrane, a kiedy tenże

podszedł do nich, pobili go jakimś tępem na*

rzędziem po głowie, wybijając sześć zębów W

górnej szczęce. Policja wszczęła w tej sprawie
energiczne dochodzenia i aresztowała trzech
braci Szkodowskich, zam. przy ul. Droga Łą*
kowa 102, którzy podejrzani są o kradzież wę*
gli oraz pobicie urzędnika.

Kosztowna drzemka w wagonie kolejowym.
Pociągiem pośpiesznym W arszawa—Gdynia je*
chał w przedziale drugiej klasy reprezentant
firmy H erzfeld i Victorius p. Międzyżęcki, oby*
wafel pięknego miasta Tel-Aviv w Palesty*
nie. Przemęczony widocznie podróżą, zdrzem*

nął się na chwilę, z czego skorzystali sprytni
złodzieje kolejowi. Łupem złodziei, którzy wy
siedli prawdopodobnie w Brodnicy, padł portfel
z zawartością około 800 zł gotówką, 220 szylin*
gów austrjackich, 1.200 koron czeskich, 4 fun
tów angielskich oraz 1 weksla na 5.000 zł. Do*

chodzenia są o tyle utrudnione, że poszkodo*
wany zauważył kradzież dopiero po przybycia
do Królewskiego Dworu w Grudziądzu.

W1LCZE, pow, Bydgoszcz. Złote gody. Dnia

30 bm. obchodzi długoletni czytelnik ,,Dzien
nika Bydgoskiego” p. Antoni Latoś z żoną swą

Antoniną z domu Bielska 50-tą rocznicę swego

współżycia małżeńskiego. Państwo Latoś Pan

Bóg obdarzył 8 córkami i 2 synami, z których
jeden poległ na wojnie światowej. Dziatwę swą

wychowali na dobrych obywateli i Polaków,
czego dowodem, że syn oraz zięciowie brali

czynny udział w ruchu niepodległościowym.
Dziś są wszyscy na samodzielnych stanowiskach

i także czytelnikami ,Dziennika Bydgoskiego".
P. Latoś zatrudniony jest w majętności państwa
Liętaków w Wilczu, u których już od młodych
lat zdobył sobie wielkie zaufanie. Wnuków jest
19 i 1 prawnuk. Nabożeństwo na intencję ju
bilatów odbędzie się w sobotę w kościele pa
rafjalnym w Wielkich Laskach. Do życzeń przy
łącza się także redakcja ,Dziennika Bydgoskie
go". Szczęść Boże!

LWÓWEK. Niezatwierdzony wybór burmi
strza. W ybór sekretarza miejskiego F. Preissa

w Lwówku na burmistrza nie został przez urząd
wojewódzki zatwierdzony, wobec czego odbę
dzie się nowy wybór. Dotychczasowy burmistrz

p. Schmidt, który urzęduje we Lwówku od
12 lat, nie został ponownie wybrany.

lgfowelom*

Osobiste. Związek małżeński między p. Bo
lesławem Kwapiszewskim, nauczycielem w For
donie, znanym działaczem społecznym, a p. Sta
nisławą Kulpieńską pobłogosławiony został w

tutejszym kościele parafjalnym przez ks. wika
rego Redmera w asyście ks. wikarego Ponki.
Orszak weselny wprowadziło Tow. gimn. Sokół

oraz hufiec harcerski. Młodej parze ,,Szczęść
Boże".

Skutki lekkomyślności. W środę między go
dziną 14 a 15 syn rodziny Paczkowskich, zam.

w Fordonie przy ulicy Bydgoskiej, wdrapał się
na słup przewodów elektrycznych i dotknął się
drutu. W tym momencie rażony prądem runął
w dół, Lekarz stwierdził pęknięcie czaszki.

STAROGARD. Poziomki kwitną. Ostatnie

ciepłe dni zwodzą nietylko ludzi i zwierzęta,
ais i roślinność, która pod ciepłem tchnieniem

słońca zaczyna ponownie budzić się do życia.
Oto. w ogrodzie dr. Raudiesa przy ul. Dworco
wej zakwitły po raz wtóry poziomki. Nie doj
rzeją jednak, gdyż zwarzy je napewno ostrzej
szy chłód jesiennego ranka.

ŁASIN. Zabawa jesienna Sokoła. W dniu

1 października br. urządza tut. Tow. gimn. So
kół w sali p. Szpittera swą zabawę jesienną,
połączoną z przedstawieniem amatorskiem.

Odegrane zostaną dwie arcyzabawne komedje
p. t. ,,Ciocia Frania" i ,,Koledzy". Tak dosko
nale dobrany zespół amatorski jak i doborowa

muzyka taneczna zapewni gościom miłe spędze
nie wieczoru. Pozatem efektowne ćwiczenia

sokole wykona drużyna ćwicząca. Początek o

godz. 20. Imprezę tą polecamy uwadze i po
parciu Szan. Obywatelstwa.

ffcaaefp.
Ze sportu. W ub. niedzielę na boisku szko

ły powszechnej nr. 5 o godz. 13 rozegrany zo
stał mecz piłki nożnej pomiędzy II. druż. K. S.

,,Unji" Tczew a II. druż. ,,Chojniczanki" Choj
nice. Mecz zakończył się zwycięstwem K. S.

,,iUnii" Tczew w stosunku 3:1.. Tegoż dnia o

godz, 17 odbył się bardzo sensacyjny mecz piłki
nożnej pomiędzy I. druż. K . S . ,,Unji" Tczew

a I. druż. T . K. S. Toruń. Mecz zakończył się
wynikiem remisowym 3:3.

Toruń.
Nocny dyżur apteczny pełni do środy włącz

nie apteka Radziecka, ul. Szeroka.

Bibijoteka T. C. L. (ul. Wysoka 16) otwarta

codziennie za wyjątkiem niedziel i świąt od go
dziny 11—11,30 i od 16—19.

REPERTUAR KIN:

Mars: ,,Córka pułku".
Światowid i Pałace: ,,King - Kong".
Lira: ,,Precz z teściową". -

TEATR POLSKI.
W czwartek o godz. 20 ,,Gorąca krew".

W sobotę o godz. 20 przedstawienie dła woj
ska ,,Gorąca krew".

Osobiste. W dniu 26 bm. święcił w Toruniu

zacny i powszechnie łubiany p. Marjan Kopliń-
ski wraz z m ałżonką 25-lecie niestrudzonej pra
cy restauratorskiej. Z okazji tej wręczył jubi
latowi prezes towarzystwa p. Penkalla dyplom
uznania. Osoba p. Koplińskiego o tyle zasłu
guje jeszcze na wyróżnienie, że należy on do

szeregów b. więźniów politycznych z 1907 r.

Zacnemu jubilatowi redakcja nasza składa ser

deczne życzenia wszelkiej pomyślności w dal
szym okresie jego pracy.

Czyja własność? W wydziale śledczym P. P.

przy ul. W ały 10 znajdują się dwa pierścionki
złote, jeden w formie żmiji z brylantem, drugi
z monogramem. Pierścionki miał zgubić w lu
tym wzgl. marcu br. w Toruniu na Rynku Sta
romiejs'kim oficer w. p . Pierścionki można ode
brać w godzinach urzędowych.

Pod adresem elektrowni. Powody do sarkań

i narzekań na światło elektryczne w Toruniu

mnożą się z każdym dniem. Pomijając fakt, że

opłata za światło jest aż nadto wygórowana,
podkreślić pra(gniemy słuszne żale społeczeń
stwa na słaby i nierówny prąd, powodujący
stałe drgania, a nawet zupełną przerwę w

oświetleniu. Uskarżają się na to przedewszyst
kiem restauratorzy i właściciele wieczornych
lokali, gdzie niedomagania te występują wła
śnie w zasie największego ożywienia wieczo
rowego. Słuszne te żale i sarkania spotkają się
niewątpliwie z wyjaśnieniem ze strony elek
trowni i przyczynią się do całkowitego usunię
cia tych niedomagań.
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Z wycieczki do Sztokholmu.

Królewska brama w Sztokholmie.

W pochmurny dzień wrześniowy na

nadbrzeżu w Gdyni gromadzą się tłumy
publiczności, by pożegnać statek ,,Kościusz
ko", udający się z wycieczką turystyczną
do Sztokholmu.

Przy dźwiękach O'rkiestry statek odbija
Od lądu. Mijamy wkrótce cypel Helu i
wypływamy na pełne morze. Mewy do
trzymują nam jeszcze towarzystwa. Ląd
znika nam z ócz. Wzmaga się wiatr, po
wodując wcale nieprzyzwoite huśtanie się
statku. Radzimy się u stewarda, w jaki
sposób uchronić się przed chorobą morską
- odpowiada nam poczciwy wilk mor
ski: - ,,proszę tylko dużo jeść i pić, bo
w'iem jest to najlepszy środek!" Rychło
jednakże przekonaliśmy się o zawodności

tej ,,dobrej" rady. Za wyjątkiem dwóch

zuchów, do których należał i prezydent
miasta Bydgoszczy p. Barciszewski, choro
waliśmy wszyscy. Najmłodszy syn, - two
rzyliśmy bowiem na statku ,,rodzinę" z

Bydgoszczy, matka, ojciec i siedmiu synów,
zamierzał na pełnem morzu wysiąść z tej
huśtawki...

Na drugi dzień mieliśmy pogodę. Zbli
żamy się do brzegów Szwecji. Do Sztok
holmu wędrujemy jeszcze przez trzy godzi
ny przez Saltsjón. Jest to zatoka MorzaBał
tyckiego, wcinająca się wąskim pasem w

skalisty brzeg Śkandynawji. Podróż przez
tę zatokę obfituje w malownicze widoki.

Wpływamy do portu. Stolica Szwecji,
Sztokholm, leży u połączenia się dwóch je
zior: Saltsjon i Małóren. Teren jest tutaj
bardzo skalisty, więc też budowa domów

nastręcza nieraz poważne trudności. Ze

względu właśnie na tę okoliczność, Sztok
holm posiada Swoją dzielnicę drapaczćw
nieba. Ponieważ miasto leży nad jezio
rami, to też gdy zapłoną wieczorami świa
tła — iluminacja jest wspaniała.

Zwiedzamy zamek królewski. W Drot-

tingholmie zwiedzamy bardzo ciekawe mu
zeum teatralne. Podziwiamy Skausen, je
dyne w swoim rodzaju muzeum na wol-
nem powietrzu. Tam zobaczyliśmy w mi
niaturze całą Szwecję, jej ludność, budow
nictwo, florę i faunę.

W tfpsałi zwiedziliśmy katedrę — naj-

większą w Śkandynawji oraz słynny uni
wersytet.

Opuszczając zamek królewski byliśmy
świadkami zmiany wartj* Ciekawe to bar
dzo, bowiem i ceremonjał i umundurowa
nie nie zmieniły się od czasów napoleoń
skich. Ośrodkiem naszego zainteresowania

był jednakże ratusz, wzór nowoczesnej
architektury szwedzkiej, budowla monu
mentalna. Koszty budowy tego potężnego
gmachu wynosiły 28 miłjonów koron czyli
45 miłjonów złotych.

Wycieczki po mieście organizuje biuro

podróży Cooka, jednakże w cenach bardzo |

wygórowanych. *

Nocą Sztokholm śpi. Kawiarnie i wszel
kie lokale rozrywkowe zamyka się o półno
cy. W Szwecji panuje prohibicja! Wra
camy więc do naszego pływającego hotelu,
aby jeszcze przed zamknięciem baru po
krzepić się szklanką dobrego polskiego pi
wa...

Żegnani przez tłumy sympatycznych,
lecz zimnych Szwedów, opuszczamy piękną
stolicę Szwecji.

Drogę powrotną odbywamy przy pięknej
pogodzie — jest nam dobrze i błogo i chcie
libyśmy, aby ta podróż jak najdłużej trwa
ła. ,,Pracujesz na lądzie — odpoczywaj na

morzu!"
Bolesław Kucharski.

W Rzymie odbył się międzynarodowy
kongres biur ogłoszeniowych, którego
uczestnicy przyjęci zostali na audjencji
w Watykanie. W przemówieniu, wy-

głoszonem do nich, Ojciec św. podkre
ślił znaczenie działu inseratewego, któ
ry jest jedną z najciekawszych i najbar
dziej rozwiniętych gałęzi nowoczesnej
działalności prasowej. Dziedzina ta nie

jest obca papieżowi, ponieważ w okresie

pracy bibljotekarskiej miał on niejedno
krotnie do czynienia z publikacjami na

ten temat. Z zainteresowaniem przeczy
tał też ogłoszone w związku z kongre
sem dzieło, poświęcone sprawie ogłoszeń
dotyczących prasy, kina, sztuki itd.

Uderzyło jednak Ojca św., że w dziele
tem pominięto ważną stronę zagadnie
nia, a mianowicie obrony moralności i

dobrych obyczajów. A to właśnie jest
istotną rzeczą i winno stać się przed
m iotem specjalnego studjum. Wiadomo
bowiem, że elem enty, które stoją zdała
od wielkiej technicznej a zatem po
ważnej organizacji, wykorzystują ogło
szenia dla rzeczywiście godnej pożało
wania propagandy. Prostackie są
wszelkie inseraty, które zwracają się
przeciwko moralności. A owe inseraty
m ogą być dwojakie: niemoralne ze

względu na przedmiot, jaki zachwalają
i niemoralne z powodu sposobów, ja-
kiem i się przytem posługują".

Dla zilustrowania swych słów przy
kładem wspomniał papież, że przed kil
ku laty napisano w H olandji książkę,
która z pewnością nie przekroczyłaby
granic tego kraju, gdyby nie zorganizo
wano zręcznej reklamy ogłoszeniowej.
A nie była to bynajmniej książka do
bra. Odnośnie do sposobów i m etod po
sługiwania się inseratami wskazał Oj
ciec św. na olbrzymie zło, jakie tego
rodzaju ignorowanie przykazań Bożych
może wywoływać w poszczególnych sfe
rach i środowiskach.

Kończąc przemówienie, papież przy
pomniał zdanie Dantego i Manzoniego,
że nigdy nie należy uczynić użytku ze

słów, które przyklaskują występkowi lub

wyśmiewają cnotę. Dewiza ta winna
'
zawsze przyświecać akcji inseratowej

I we w'szystkich jej poczynaniach, zwią
zanych z prasą, sztuką, kinem, prze
mysłem itd.

Słowa papieża uczestnicy audjencji
powitali burzliwemi oklaskami. Po
słuchanie skończyło się udzieleniem

przez Namiestnika Chrystusowego bło
gosławieństwa apostolskiego.

tfftojntcc*
Z zebrania kupców samodzielnych. W loka

lu p. Rinka odbyło się nadzwyczajne zebranie

iTow. Kupców Samodzielnych, któremu prze
wodniczył p. radca Kaleta. Obszerna dyskusja
toczyła się nad sprawą tez, wysuniętych przez

zarząd główny związku. W dyskusji zabierali

głos pp. mec . Sergot i radca Kaleta, który w

rzeczowych wywodach rozwodził się nad teza

mi. Na wniosek p. mec . Sergota uchwalono 10

głosami przeciwko 9 wysunięte tezy odrzucić

jako godzące w zasadę obowiązującej związek
bezpartyjności.

Strajk robolników. W majętności Zamarte

fcastrajkowało okcło 100 robotników sezono
wych, zatrudnionych przy wybieraniu kartofli.

Strajk nastąpił z powodu niskich zarobków,
wynoszących 1,50 zł dziennie z utrzymaniem.
Przebieg strajku spokojny.

Sensacyjna kradzież koni. W Bytoni pod Ka

mieniem Pomorskim skradziono rolnikowi Wil
helmowi Wiedenheftowi 3 konie wartości około

,3000 zł. Kradzież dokonana została w nocy z

niezamkniętej stajni. Ślady prowadzą w kierun

ku niemieckiej granicy, wobec czego nie ulega
wątpliwości, iż złodzieje przybyli z Niemiec,
dokąd też uprowadzili skradzione konie. Po

licja wdrożyła energiczne dochodzenia. Nie

dawno temu skradziono w Niwach rolnikowi

Kannenbergowi 5 koni, które złodzieje uprowa
dzili do Niemiec.

ZMARLI.

S. p . Katarzyna Koenig, żona podpuł
kownika w st. sp. z Poznania, zmarła w

Grazu.
Ś. p . Kazimierz Pekel, słuchacz filozofji,

zmarł w Grudziądzu.
Ś. p . Anastazja Ciomperlik w Bronie

Wie.
Ś. p . Pelagia z Krokosów Brzezińska, w

Inowrocławiu.
Ś. p . Ludwik Fnrmanek, obywatel mia

sta Środy, lat 69.
Ś. p . Jan Machciński, obywatel ziemski,

zmarł w Poznaniu.
Ś. p. Józef Rakocy w Poznaniu.
Ś. p. Edwin Jahnke, profesor państw,

kónserwatórjum muzycznego w Poznaniu.
Ś. p . Zygmunt Palczewski, technik bu

iriowlany w Poznaniu.
Ś. p . Michał Żmijewski, student wyższe,

szkoły handlowej w .Poznaniu, rodem z

Gniezna. . im
Ś. p . Alojzy Marszałek, lat 78, w Gnie

źnie. .

Ś. p. Franciszek Kubiak, członek Zwią
Zku Automobilistów w Poznaniu.

Ś. p . Franciszek Demaszke z Tczewa,

Zamek królewski w Sztokholmie.

Zakończenie Maiowew zjazdu
duszpasterskiego.

Przez cztery dni obradowano nad wainemi zagadnie'
niami duszpasterskieml.

Kraków, 27. 9. (Tel. wł.) W trzecim J zjazdu ks. dr. Ferdynand Machay prze* *- ! 4- vtł GTn vViOTirioł n ł AIroio TJoła!iolrn 1*117Aohttżdniu zjazdu pierwszy referat pt. ,,Za
prawianie wiernych do umiarkowania i
do trzeźwości" wygłosił znany działacz

społeczny ks. prezes M. J. Kuznowicz
T. J. z Krakowa.

W czasie dyskusji po referacie ks.
Kuznowicza zabrał głos m. in. jedyny
gość ze Słowaczyzny, ks. proboszcz Fr.

Magnth z Mniszka. Następnie wygłosili
referaty ks. dziekan mgr. Skarbek z O-

święcima, n. t. ,,Wychowywanie do posza
nowania cudzej własności", a ks. dzie
kan dr. Ildefons Bobicz z Iwja koło Lidy
n. t. ,,Zwalczanie grzechów mowy: prze
kleństw, bluźnierstw, obmów, kłamstwa,
rozmów nieczystych".

W przerwie obiadowej zwiedzili ucze
stnicy zjazdu grupami wspaniały ołtarz
Wita Stwosza w kościele Marjackim i
Muzeum Książąt Czartoryskich.

Potem odbyła się dyskusja nad refe
ratami księży, dr. Bobicza i Skarbka, a

nactępnie przemawiali ks. prof. dr. Ju
ljan Piskorz pt. ,,Budzenie wśród wier
nych przywiązania do Kościoła i poczu
cia katolickiego" i ks. prał. Stanisław

Mąśliński, regens seminarjum duchow
nego śląskiego pt. ,,Praca nad urabia
niem katolickiego poglądu na sprawy
społeczne i polityczne”.

Czwarty i ostatni dzień pracowitego
i bardzo sumiennie przez uczestników

traktowanego zjazdu duszpasterskiego
był godnym całości finałem pod każ
dym względem.

Pierwszy referat wygłosił ks. prałat
Szramek z Katowic pt. ,,Praca wycho
wawcza duszpasterza na ambonie". Na
stępnie ks. dr. Stanisław Wiśniewski,
dziekan pińczewski, omówił z dużem
znawstwem ,,urabianie wiernych w sto
warzyszeniach religijnych".

Sekretarz komitetu organizacyjnego

m awiał n. t. ,,Akcja Katolicka" jako czyn
nik wychowania społeczeństwa. Bardzo

wyczerpująco zobrazował wizytację pa
sterską i statystykę parafjalną jako
czynnik wychowawczy ks. radca Czem-

piel z Wielkich Hajduk (G. Śląsk). P o
nad program zakreślony planem organi
zacyjnym zjazdu wygłosił ks. dziekan
Radwański (z emigracji polskiej we

Francji) bardzo ciekawy referat na te
m at warunków duszpasterskich, zwła
szcza w północnej Francji, ilustrując
swe wywody barwnemi obrazkami

,,rzeczywistości polskiej" we Francji.
W końcu przewodniczący zjazdu ks.

prał. dr. Kotula zabrał głos celem skre
ślenia wartości, które dał klerowi pol
skiem u piąty zjazd duszpasterski, pod
kreślając fakt, że zjazd udał się pod
każdym względem. Następny zjazd
duszpasterski planowany jest w War
szawie i ma się zająć akcją katolicką
jako problemem duszpasterskim.

S. Z. Toruń. Robót takich podejm ują
się następujące firmy:

1) Jan Pillar, Starogard, tartak;
2) Antoni Jaworski, Bydgoszcz, Prome

nada 8;
3) firma Z. A. T ., Bydgoszcz, Kwiatowa.
Do Kołodziejowa pow. Mogilno. Słusz

ne są Panów uwagi, - członkowie Kółek

Rolniczych i Związku Ziemian powinni po
pierać mleczarnię polską a nie obcą.

Jak grać,to na puzonie!
Muzyk belgijski, Renainet, zadał so

bie trud zbadania, jaki wpływ wywiera
gra na różnych instrumentach na zdro
wie muzyków.

I oto po długich badaniach i zesta
wieniu odpowiednich tablic statystycz
nych, Renainet doszedł do wniosku, że

najzdrowszymi członkami orkiestry są

muzycy grający na instrumentach o to
nach głębokich, przedewszystkiem na

puzonie, a następnie na tubie i tromb-o
nie (bambardonie).

Daleko gorzej przedstawia się stan
zdrowia muzyków, grających na drew

nianych instrumentach dętych, gdyż
tak flet, jak oboj, klarnet i fagot czynią
mistrzów, grających na nich, w wyso
kim stopniu nerwowymi.

Taki sam wpływ, choć już w znacz
nie mniejszym stopniu, wywiera — we
dług belgijskiego badacza — gra na in
strumentach smyczkowych.

Z drugiej jednak strony, choć u mu
zyków, grających na blaszanych instru
mentach dętych, zawód ich najmniej
wpływa na nerwy, zato ta grupa człon
ków orkiestry najczęściej zapada na ro
zedmę płuc.
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Zniżki ważne.

Mwonifoa
Bydgoszcz, dnia 29 września 1933 roku.

KALENDARZYK.

Dziś: Michała Archanioła.

Jutro: Hieronima w. d . K,
Wschód słońca o godzinie 5,56.
Zachód słońca o godzinie 17,44.

Stan pogody
W dalszym ciągu piękna słoneczna, nie

mal bezchmurna pogoda przy słabych wia
trach południowo-wschodnich łub ciszy.

Stan

dzisiejszy
-— Stan

wczorajszy

DYŻUR NOCNY APTEK
od25.IX.do1.X.1933r.

1) Apteka Piastowska.

2)Apteka pod Orłem.

MUZEUM MIEJSKIE przy Starym Ryn
ku otwarte codziennie od 10 do 16, w nie
dzielę i święta od 11 do 14. Obecnie w Mu
zeum wystawa zabytków i pamiątek byd
goskich.

TEATR MIEJSKI.

Dziś i jutro z powodu przygotowań do

nowego sezonu, teatr zamknięty.
W niedzielę, dnia 1 października pier

wsze przedstawienie sezonu 1933/34 wypeł
ni komedja znakomitej spółki w'łoskich au
torów A. Rossato i G. Gapo w przekładzie
Z. Jachim eckiej ,,ZABIJĘ JĄ". Tematem

kómedji 'jest 'groteskowe potraktowanie
problemu kiedy mężczyzna ma prawo za
bić kobietę. Akcja przedstawia w krzy-
wem zwierciadle prawne ujęcie traktujące
o zdradzie. Nieuchronna porażka męskie
go mózgu wobe-c sprytu i przebiegłości ko
biety. Centra-lną figurę Jerzego Ruciani

odtworzy gościnnie znakomity artysta sce
ny krakowskiej Roman Niewiarowicz, m a
jąc za partnerkę artystkę Teatru Polskiego
w Poznaniu E.Wieczorkowską. Nowe w'nę
trza pendzla F. Krassowskiego.

Zniżka cen biletów na I balkonie obo
wiązujejuż od nowej premjery, t. j. od nie
dzieli, dnia 1 października.

Św. JfóUika.1 .

Św. Michał, archanioł jest według nauki
Kościoła ka'tolickiego i według tradycji religij
nej jednym z siedmiu duchów, stojących u tro
nu Boga. Zarazem jest św. Michał jednym z

najwybitniejszych sług i zwiastunów woli Naj
wyższego. Imię Michał powstało od słowa:

Michael, co znaczy: ,,któż jest jak Bóg'*.
W objawieniu św. Jana jest św. Michał ry

cerzem, który wraz z chórem anielskim walczy
z szatanem, objawionym w postaci smoka. Ob
jawienie to ma symbolizować odwieczną walkę
między dobrem, a złem.

Podanie mówi, że chrześcijanie już w pierw
szych wiekach stawiali św. Michałowi kościoły,
kaplice i ołtarze i że w tych świątyniach działy
się niejednokrotnie cuda, o których wieść roz
chodziła się szeroko wśród wiernych.

Dzień św. Michała, począwszy od VIII wieku

był w wielu okolicach świętem kościelnem, któ
re do dziś dnia wspominane jest w tradycji lu
dowej jako ,,kiermasz św. Michała'*.

— Kurs gotowania i pieczenia. Dyrekcja
Szkoły Zawodowej Żeńskiej przypomina, że kurs

gotowania i pieczenia rozpoczyna się dnia 2-go
października o godz, 18 w szkole przy ul, Ko
narskiego 5, Ceny bardzo przystępne.

— Pielgrzymka do Częstochowy wyruszy 30

bm. ż parafji św. Wincentego a Paulo. Zbiórka

zamiejscowych na dworcu o godz. 5,30 rano.

Spowiedź w piątek od 5,30 po południu, w so
botę msza św. o godz. 4,30 rano wraz z komunją
św. Uprasza się uczestników do zgłaszania
w biurze parafjalnem po odbiór odznak.

— Do Warszawy dwudniowa wycieczka. W y
jazd z Bydgoszczy 7 października o godz. 23,
powrót 10 o godz. 7 rano. Przejazd w obie

strony w kl. III . 19,80 zł. Bilety do nabycia
i wszelkie informacje udziela sekretarjat P. T. K.

ul. M arszałka Focha 3, lei. 764 od godz. 10—13

1od17-18.

Katastrofa Kolejowa
pod Cfesifiiiaslfaeim.

Hamulczy zabity, trzech kolejarzy ciężko rannyci*.
(Od własnego korespondenta tczewskiego.)

Tczew. W ub. czwartek rano miasto
Tczew obiegła wstrząsająca wieść o cięż
kiej katastrofie kolejowej, jaka wydarzyła
się nad ranem pod Gdańskiem.

W godzinę później wieść tę potwierdziła
obsługa po-ciągu osobowego nr. 130, która z

Gdańska do Tczewa o godz. 7 ,rano przy
wiozła ciężko rannych kolejarzy i jednego
trupa.

Na miejsce katastrofy kolejowej wyje
chał niezwłocznie Wasz tczewski korespon
dent, który ustalił co następuje:

W nocy z środy na czwartek wyjechał z

Zajączkowa tczewskiego do Gdyni pociąg
towarowy nr. 9577, składający się z 46 za
ładowanych wagonów, oraz 5 próżnych i
brankartu. Pociąg ten z obsługą tczewską
m iał 108 osi, z 1273-tonowym ładunkiem . Z

powodu zajętego toru pociąg stał za dwor

cem gdańskim na torze IV przy stawidle

rozdzielczym ,,0. D. Z ."
Po 13-minutowym postoju (feralna trzy

nastka!) kierownik poęi*sru dostał o godz.
3.19zestawidła ,,0.D.Z." rozkaz wyjazdu
,,A", na mocy którego z przepisową szyb
kością 45 km. na godzinę jechał w kierun
ku Langfuhr.

Równolegle z tym pociągiem na drugim
torze jechał z Gdańska do Sopot podmiej
ski pociąg osobowy nr. 4721, którego paro
wóz zadymił na większej odległości przód
pociągu towarowego nr. 9577, prócz tego
panowała wielka mgła, która połączona z

zadymieniem utrudniła kierownikowi pa
rowozu pociągu towarowego orjentowranie
się w terenie.

Wśród tych okoliczności pociąg tcwaro-

Iwy nr. 9577 przejechał za stawidłem ,,0.

W.", lewy semafor ,,E %", nastawiony na

,,stój" . Ponieważ maszynista pociągu towa
rowego kierował się prawym semaforem

,,D" nastawionym dla pociągu osobowego
Gdańsk - Sopoty na wjazd, przeto wjechał
z szybkością 45 km. na godzinę na boczny
ślepy tor. Żanim się obsługa pociągu zor
ientowała, iż pociąg wjechał na niewłaści
wy tor, nastąpiło straszne zderzenie pocią
gu z odbojowym kozłem (Prellbockiem).

Wskutek tego zderzenia parowóz wrył
się na 1 metr w ziemię, a kierownik paro
wozu 50-letni Jan Grzanko i palacz jego 44-

letni Józef Dębicki zostali zgnieceni. Nato
miast brankart, w którym znajdował się
52-letni kierownik pociągu Adam W ołoszyk
został doszczętnie zdruzgotany, a Wołoszyk
wyrzucony na cmentarz ewangelicki i za
sypany. Znaleziono go po półtora godzin
nych poszukiwaniach.

Z całego pociągu zupełnie rozbitych zo-

stało 13 wagonów załadowanych drzewom

i cegłami, część tych wagonów siła zderze
nia wyrzuciła na opodal położony cmen
tarz ewangelicki, dalszych 15 wagonów u-

legło nieznacznemu rozbiciu. Z całego po
ciągu towarowego ocalało jedynie 23 wa
gony. . .

Niewiele brakowało do drugiej, a znacz
nie większej katastrofy kolejowej, któraby
się wydarzyła na torze 10, gdyby nie przy
tomność umysłu jednego z kolejarzy, któ
ry widząc zatarasowany dwoma rozbitemi

wagonami tor 10, w ostatniej chwili zale
dwie o kilka m etrów od przeszkody zatrzy
mał przejeżdżający pociąg osobowy nr. 116

Gdynia - Tczew.

Na parę minut przed godz. 6 rano przy--

był na miejsce katastrofy lekarz kolejowy
dr. Witkowski z Gdańska który po opa
trzeniu ciężko rannych kolejarzy następ
nym pociągiem osobowym nr. 130 wysłał
rannych do Tczewa. Niestety w drodze do
Tczewa w pobliżu Pruszcza (Praust) jeden
z ciężko rannych 48-letni hamulczy ś. p .

Jan Kuberski zmarł. Tragicznie zmarły n-

sierocił żonę i ośmioro dzieci zam. w Tczo
wie.

W Tczewie rannemi zajął się w szpitalu
św. Wincentego lekarz dr. Strutyński, któ
ry stwierdził u Włoszyka złamanie oboj
czyków oraz podudzia. U pozostałych sil
ne potłuczenia i wstrząs. Straty sięgają do

100 tys. złotych.

Miejsce strasznej katastrofy polskiego pociągu towarowego pod Gdańskiem.

Chcesz mleć zdrowe i lśniąco białe zęby —

uiirwai pasty cte zębów i eliksiru PUL5JI.

w Brdyujściu.
Powrót w trykotach kąpielowych do Bydgoszczy.

(ak) O rozkoszach kąpieli w pełnej jesieni
opowiedzieć nam może pewna para Bydgoszczan
którzy onegdaj udali się do Brdyujścia. Zahar
towane młode ciała pragnęły wykorzystać ostat
nie piękne dni jesieni, pełnej — jak dotąd —

blasku słonecznego, jakoby wynagradzając nas

za smutne lato tegoroczne. Woda coprawda
obecnie ma niższą temperaturę, gdyż słońce już
jej nie rozgrzewa tak jak latem. Ale co to

może obchodzić dobrego pływaka? Kiedy bo
wiem przeciętny śmiertelnik kąpie się w rzece

przy temperaturze wody o 20 stopniach, to pły
wak zahartowany może sobie chyba na to

pozwolić, ażeby w wodzie wytrwać i przy 12

stopniach. Krótko zatem: wybrało się dwóch

fanatyków kąpieli rzecznej do Brdyujścia.
On i ona, będąc już w Brdyujściu, dali się

przewieźć łódką na przeciwległy brzeg Wisły,
gdzie — jak wiadomo — ludziska czują się na

plaży bardziej osam otnieni a rzeka po drugiej
stronie już mniej jest niebezpieczną. W kilku

minutach on i ona znaleźli się w trykotach ką
pielowych. Odważnie rzucili się do wody i po
płynęli daleko w dół Wisły. Czy się rozgrzali
w wodzie niewiadomo. Ale jak wielkie było roz
czarowanie, gdy wracając do brzegu stwierdzili,
ze smutkiem brak garderoby.

Jakiś złodziejaszek obserwował zapewne

młodych ludzi i skoro oboje rzucili się do wody
zabrał im wszystkie rzeczy. Nic nie pozostawił,
ani ręcznika, ani butów. A co najgorsze nawet

portfel, zawierający 150 zł znikł bez śladu.

Złodziej przypuszczał prawdopodobnie w swej
naiwności, że tym dwom Bydgoszczanom i tak

za gorąco na świecie, skoro jeszcze w jesieni
zażywają kąpieli. Na co im więc garderoba?

Tymczasem nasi Bydgoszczanie rozpaczali
i przeklinali bezczelnego złodzieja. Porządnie

zmarzli, zanim łódź zabrała ich na drugą stronę.

Zapaleni sportowcy w wypożyczonych pła
szczach i pantoflach powrócili taksówką do

Bydgoszczy. Smutny to byl powrót. Bardzo

smutny.

— Do Poznania, na zwiedzenie wystawy i za
bytków miasta Pol. Tow. Krajoznawcze orga
nizuje wycieczkę. Wyjazd z Bydgoszczy dnia

1 października o godz. 5, powrót o godz. 23.

Koszt przejazdu w obie strony 10 zł.

Straszna śmierć robotników
kolejowych

pod kołami pociągu pośpiesznego.
(Od własnego korespondenta).

Tczew. W kilka zaledwie godzin po
strasznej katastrofie kolejowej pod Gdań
skiem, wydarzył się drugi, mrożący krew,
wypadek, który miał miejsce w czwartek,
o godz. 7,43 na torze kolejowym Tczew -

Gdańsk.

, Oto zajęci naprawą toru kolejowego ro
botnicy w oddaleniu o 300 m. za stacją
Pruszcz (Praust) na terenie W. M . Gdań
ska, słysząc turkot nadjeżdżającego ze stro
ny Gdańska pociągu towarowego usiłowali

w ostatniej chwili odskoczyć na drugi tor,
na który w tym momencie nadjechał łódz
ki pociąg osobowy, zdążający przez Tczew,
do Gdyni.

Kanim się oszołomieni robotnicy zorien
towali, znaleźli się już pod kołami parowo
zu, który przejechał ich na śmierć. ^Tra
gicznie zmarłymi są robotnicy kolejowi ś. p.
Juliusz Henkiel z Oliwy, oraz dragi robot
nik Alfons Polakiewicz z Wrzeszcza (Lang
fuhr).

Dzień dzisiejszy jest próbą Twego wyrobienia obywatelskiego —

podpisz Tożyczkę Narodową

Bądźmy przygotowani!
Wróg w pobliżu: ratuj się kto może i jak może!

Taki okrzyk każdej chwili, każdego dnia
może nagle zabrzmieć na ulicach Bydgoszczy.
I jednocześnie atak samolotów nieprzyjaciel
skich rozpocznie dzieło zniszczenia. Ciężkie
opary gazów trujących. Strzaskane pociskami
domy walą się i płoną, na ulicach ranni i cho
rzy. Kto tym biedakom pośród ogólnej paniki
przyniesie pierwszą pomoc, zaopatrzy ich i prze
każe opiece szpitala? Kto nam poradzi, we
sprze nas, słaniających się odprowadzi do mie
szkania, kto pouczy nas jak mamy sobie sami

pomagać? Drużyny pogotowia sanitarnego!
Owe lotne drużyny wyszkolone w czasie pokoju
do słtiżby sanitarnej i ratowniczej w obrębie
naszego miasta.

Drużyn takich potrzeba nam wiele, ich sze
regi bezustannie muszą być uzupełnione, aby w

stanowczej chwili nie zabrakło rąk do wiel
kiego dzieła miłosierdzia, którego wszyscy może

będziemy potrzebowali. To też rok rocznie

odbywają się w Bydgoszczy kursy sz.kolenia

tych drużyn pogotowia sanitarnego rok rocznie
Pol. Czerwony Krzyż przygotowuje nowe zastę
py ludzi dobrej woli, którzy będą nam nieśli

pomoc i ratunek w chwilach groźnych i niebez
piecznych.

Na ten cel, cel wszystkim nam bliski i po
trzebny, Polski Czerwony Krzyż, oddział w Byd
goszczy urządza w dniu 1 października br.

zbiórkę na ulicach miasta." Pamiętajmy zatem

wszyscy o tem, że naszym datkiem w dniu 1-go
października zapewniamy sobie samym skutecz
ną pomoc w razie wojny, pamiętajmy, że ratu
jemy siebie samych, umożliwiając dzisiaj szko
lenie drużyn ratowniczych!

Najpotężniejszy przebój komedjowy! Przeba-

jeczna, arcydowcipna, wytworna komedja, pełna
niezwykłych zabawnych epizodów i pomysło
wych pikantnych sytuacji, reżyserji Eryka
Pommera mus. W .Heymann'a pod tytuł.

W rolach głowo, urocza

i 100 proc. amant

F. Grawesr i in.

Muzyka!
Śpiew I

Wystawa !

Humor!

Wesołość!

Nadprogram;
Najnowszy tyg. Foxa

Pokaz dożynek, boga
ctwo kraju. (18ż57

Ost. 3 przedstaw, obrazu

Poi Twoii BIIii!
w piątek 29. o g.5,p.szkol,
wsobotą30. ,, 5,dlador.idz.
wniedz.1.X.og.3 ,, ,,

Bezwzgjl. ostat. 3 dni!!!
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Do zarządów gniazd sokolich

Okręgu V.
Komitet Obywatelski Pożyczki Narodowej

Zwraca się do nas z prośbą abyśmy się podjęli
'wzięcia czynnego udziału w Pożyczce Naro
dowej.

W tym celu zwracam się do wszystkich dru
hów, którzy dysponują popołudniowym wolnym
czasem, jak również i bezrobotni, o zgłoszenie
się dziś, w piątek, w muduiach u prezesa okrę
gowego.

Uważam, że wszyscy wyżej wymienieni, ze

względu na interes Państwa Polskiego nie uchy
lą się od obowiązku. Druhów prezesów pro
szę o wydelegowanie jak największą ilość.

Czołem!

Prezes V Okręgu
(—) Malczewski, Kościelna 5.

igsgKMteSmHw n a s i

mmaitĘgiąs.

Kochany Dzienniku!

Od czasu założenia żelaznych poręczy na

moście przy ul. św. Trójcy pozostawiono po pra
wej stronie od ulicy Jackowskiego wolny otwór

wielkości 100X60 cm kwadratowych przez któ
ry z łatwością może wpaść dziecko do kanału.

Bardzo byłoby pożądane, aby braki te na
reszcie usunięto, bowiem o wypadek nie trudno.

Czytelniczka A. G .

— Kryzysu nie odczujesz, gdy udasz się na

zabawę jesienną Koła Byłych Członków I. Dru
żyny Harcerskiej. W wirze zabawy, wśród

śmiechów ochoczych i radosnych pląsów, przy
dźwiękach doborowej orkiestry, wśród dobra
nego towarzystwa zapomnisz o treskach i zno
jach dnia codziennego. Przyjdź więc, Jedynka-
rze serdecznie zapraszają. Wstęp ściśle za za
proszeniami. Dochód przeznaczony jest na bu
dowę szybowca.

- Polski Czerwony Krzyż w niedzielę dnia

1 października o godz. 5 po południu urządza
w sali malinowej hotelu ,,Pod Orłem " five

o'clock połączony z pokazem mód firmy Grze
gorzewski, Śpieszmy zobaczyć najnowszej krea
cji płaszcze od najwytworniejszych do najskrom
niejszych, suknie wizytowe, wieczorowe, balo
we, kostjumy wiedeńskie, suknie sportowe na

każdy gust i na każdą kieszeń, Wstęp do
wolny na cele sanitarne Polskiego Czerwonego
Krzyża.

Tylko 3 0 dni trwa okazja
taniego zakupu

m aterjalów włókienniczych i to, jak zwykle w

znanej firmie ,,Magazyn Bławatów" Tadeusz

Ferber, Bydgoszcz, ul. Gdańska 63 narożnik

Cieszkowskiego. W powyższej firmie można

co raz to o świeższych nowościach usłyszeć.
Tam sprowadzono na sezon znowu niezwykłe
transporty materjalów męskich i damskich. Ze

względu na ciężkie położenie gospodarcze a po
zatem, aby umożliwić każdemu potrzebne za

kupy, firma zastosowała zupełnie inny system
sprzedaży, Przedewszystkiem zmiana kalkulacji
cen do minimum zarobku, olbrzymi wprost wy
bór materjalów we wszystkich gatunkach
i ostatnie piękne nowości można śmiało powie
dzieć nie wypuszczają nikogo bez poczynienia
zakupu, gdyż nawet resztki są bardzo korzyst
nie do nabycia. Zasada wielki obrót mały zysk
uia tutaj rzeczywiście zastosowanie. Zatem war

to z tej rzadkiej okazji skorzystać póki jest
wybór.

lirte m ,.3JIsfrcssc*9r
jest odzwierciedleniem postępu techni
ki kosmetycznej. Wytworny, a mimo to

bajecznie tani, nietylko chroni cerę

przed zmianami atmosferycznemi, lecz
— dzięki zawartej w nim energji sło
necznej - działa nader skutecznie za
chowawczo.

dopiero swoje Sturm - i Drangperiode. Czy
tylko zespół dopisze tym wielkim zamierze
niom?

- Niema obawy. Zespół tworzą: Wie
czorkow'ska z Teatru Poznańskiego, Wań-

ska (Wilno), Podgórska, Morozowiczowa,
Łukow'ska, Maassówna i Czechow'ska. Pa
nowie: Dowmunt, Kalinowski, Dytrych, Ut-

nik (teatr łódzki), Cirin, Wilamowski, Cy
bulski, Lochman und meinc Wenigkeit
Pozatem staram śię pozyskać Niewiarowi-

cza na stałe. Na gościnne występy zapro
szeni zostali: Brydziński, Justian, Wasz-

kowiez, Mali-cka i Grabowska, ale nie Me
la, tylko Zofja Grabowska. To byłoby i

wszystko.
— Tego wszyskiego jest bardzo dużo,

jeźli nawet nie za w'iele. Z takim progra
mem można mury łamać. Niechby tylko
publiczność dopisała. Bo widzi dyrektor,
ja do tej publiczności bydgoskiej m am o-

gromny żal, że tak sztukę dramatyczną za
niedbuje. Nie sposób jej rozruszać i ściąg
nąć do teatru tak,jak na to nasz teatr za
sługuje. W każdym razie dyrektor może

z czystem sumieniem pow'iedzieć o sobie:

zrobiłem, co było w ludzkich siłach! Resz
ta zależy od społeczeństwa.

Pierwsze odgłosy w sprawie familijnej
gospodarki w Kasie Chorych.

W dniu w'czorajszym zakomuniko-wał
nam przewodniczący Komisji Rewizyj
nej bydgoskiej Kasy Chorych, że już
przed ukazaniem się naszego artykułu
Komisja Rewizyjna założyła energicz
n y protest przeciw gospodarce perso
nalnej w Kasie Ch-orych i że w dalszym
ciągu stanowczo domagać się. będzie
gruntownej zmiany tej gospodarki.

Brawo! Zaczekam y teraz, jaki sku
tek odniesie protest Komisji Rewizyjn-ej.

Uwaga, podpisujący Pożyczkę
Harodowąl

Zwracamy uwagę na błąd, jaki zakradł

się w naszym wczorajszym numerze. Mia
nowicie przy podpisaniu deklaracyj oblicza

się raty od sumy 96ztote a nie jak mylnie
podano od sumy 94 złote. Wyjaśniamy za
tem, że przy wpłacie ratami suma sub
skrypcyjna wynosi 90 złotych, przy gotówce
tylko 94.80 zŁ

Zderzon'e samochodów
z tramwajami.

W obu wypadkach winę ponoszą ki-erowcy
samochodów.

(ak). We wczorajszy czwartek wydarzy
ły się w Bydgoszczy dwa wypadki zderze
nia samochodów z tramwajami. Pierwszy
wypadek miał miejsce przy ul. św. Trójcy
w pobliżu mostu kamiennego .około godz.
7-ej wieczorem. Wojskowy samochód sa
nitarny, znajdujący się w bocznej uliczce,
niespodziewanie cofnął się, nie. zważając
na nadjeżdżający w tym samym czasie

tramwaj z Okolą. Samochód całą siłą., u-

derzył w tramwaj, przyczem z tramwaju
w yleciała szyba, oraz wyłamaną została

wskutek zderzenia ściana zewnętrzna w

środku t-ramwaju. Nieszczęśliwego wypad
ku w ludziach na szczęście nie było. Wi
nę ponosi wyłącznie kierowca samochodu

wojskowego, który w poczuciu winy wyra
ził gotowość natychmiastowego odszkodo
wania tramwajów miejskich.

Podobny wypadek wydarzył się o tym sa
mym czasie przy ul. Dworcowej, gdzie
wskutek nieuważnego manewrowania sa
mochodu nastąpiło zderzenie z tramwajem.
Samochód osobowy został nawpół połama
ny i wyrzucony na chodnik. I w tym wy
padku winę ponosi wyłącznie kierowca sa
mochodu.

Przy ul. Jagiellońskiej najechany został

przez samochód osobowy rzeźnlk Paweł

Ciżcwski, zam. przy ul. Kujawskiej 67. P-

Ciżewski doznał wskutek wypadku lekkie
go uszkodzenia ręki.
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trzeba pamiętać, żeby eiafo nie pokryte odzieżą a zwłaszcza twarz i ręce natrzeć

KREMEM lub OLEJKIEM NIYEA
wprzeciwnym bow'em razie staje się skóra wskutek wiatru i powietrza szorstką,
traci swą elastyczność i należytą odporność na szkodliwe wpływy atmosferyczne.
Przez natarcie skóry Kremem lub Olejkiem Nivea zapobiegamy temu, gdyż
zarówno Krem jak i Olejek Nivea wnikają łatwo w głąb skóry, cbronią
i wzmacniają ją tak, że doskonalęj może sprostać swerr.u naturalnemu zadaniu.

A zatem nie zapominajmy na słońcu i powietrzu o Kremie i Olejku Nivea.

KREM NIVEA po V. o.4Q do 2.60 z OLEJEK NIVEA: V. I.oo, 2.oo i 3.50

Polski produkt t rm i PEB7CO , Spółka Akc.ęns w Por-aniu

Stoma leci do stratosfery!
Pramfera flPo:życ2!fa Naród awa" wypadła znakomicie. - Teatr Ssediie tańszy. -

A w Secie indzie na przyszłość zamknięty. - Roman Niewiarowics na widowni.
Zaklicka przyfediie! - Opera warszawska i balet ,,Pan Twardowski" - Polscy
auterowie na froncie. - taHołd Pruski" widowisko na Starym Rynku. - Jak wysiada

nowy zespól.
Bydgoszcz, 28 wrześnią.

Gdy dyrektor Stoma rozwiną! przede -

mną swój program na nadchodzący sezon

teatralny, program niezwykle górnolotny
i szeroko zakrojony, powiadam do niego:

— Jcdnern słowem pan leci do strato
stery!

Bo oto na co się zanosi w Teatrze Miej
skim w nowym sezonie:

Rozpoczyna się on, a właściwie już się
rozpoczął od sutego podpisania Pożyczki
Narodowej.

— Nikt się nie wymówił od tego obo
wiązku — powiada z dumą Stoma. - Na
wet ci najbardziej maluczcy z personelu
technicznego podpisali, co mogli. Pod tym
względem cały zespół teatralny spełnił co

do niego należało. Drugą, ogół interesu
jącą nowością, jest wydatne zniżenie cen

na pierwszym balkonie. Trzeba było ko
niecznie stworzyć dia mniej zamożnej in
teligencji jakieś (anie a wygodne locum w

te-atrze. Tam ze względu na amfiteatralne
ustawienie miejsc panie będą mogły zupeł
nie sans gene siedzieć w kapeluszach, i bę
dą się tam swobodniej czuły niż na par
terze pod obserwacą całej widowni. Poza
tem kancelarja wydaje już zniżki na bile
ty. Kto sję nie czuje na silach, aby opła
cie pełną cenę: niech przyjdzie do kance
larii, Pójdziemy mu na rękę. No a trze
cia nowość to to, że na najbliższe miesiące
lętnie (lipie'c i sierpień) teatr zamykamy.
Artyści odpoczną, a gdy publiczność przez
dwa miesiące duchowo się wypości, to mo
że tem goręcej będzie witać każdorazowe
otwarcie nowego sezonu.

— Dziwię się, że dyrektor prędzej już
tego nie wykalkulowaieś.

— Ba, jak człowieka postawią na tak
ważnem jak teatr kresowy posterunku, to

i redaktor bałby się opuścić go bodaj na

chwilę.
— Kiedyż zaczyna się now'y sezon?
— Urzędowo 21 października. Na inau

gurację sezonu dajemy ,,Przyjaciele" Fre
dry. A tymczasem 1 października rozpo
czyna szereg gościnnych występów Roman
Niewiarowicz. Redaktor go chyba zna?

— Ja tak, ale szerokiemu ogółowi nale
żałoby go Jednajc.:jakoś zaprezentować.

- r Mój stouziiFki, zaprezentujcież go w

niedzielnym jimperzo, ,,Dziennika". Tu ma
cie jegó fotbghifjŁę T*K rotki rzut na jego
dotyci^cz'aSł*'ą0(izłafa.łrroś'ir'artystyczną . Do-

wiarr iczu ńa 'pigżę,/'Wzesaó'.y - -

w tem nie P'lai^r k*ftri;ysta wielki
i talent na dramatópisa-rza . fenomenalny.
W czem on wystąpi'?

W sztuce Rosp%t"l,,,Zabijęją".
Partnerką jego będzlę .KJż.bigJjt Wieczor
kowska z Teatra łtoWofrtpe-'1'ł' Poznaniu.
Ma redaktor pdjęfeić, m fO'żą't'nahytek dla

naszej sceny! :, woj so.;* . ,, ..

— Mam pojęci*,: bo:'to* J11* Słosna dziś

artystka. A gdy jeszcze przejdzie szkołę w

teatrze dyrektora... Cóż dalej?
— W sobotę, 7 października rozpoczyna

ją się gościnno występy Zakli-ckiej w ko-

modji Fedora ,,Mysz kościelna", w sztuce

tego właśnie NiewiarOwicza ,,I co z t-akim

robić" i nareszcie w ,,Dżimbi".
— A więc nowość za now'ością. I to

jeszcze z Zaklicką!
— Widzi zatem redaktor, że początek

silnie i sensacyjnie zmontowany. Ale te
raz przychodzi clou czy jak wy to tam na
zywacie ,gwóźdź". Opera warszaw'ska! A
to z udziałem Lipowskiej, Dygasa, Maja,
Wragi i innych takich. Dadzą ,,Cavalleria
rijstięaną" i ,,Pajace". A także sprowadzam
balot warszawski. Pójdzie ,,Pan Twardow
ski" Różyckiego. Balet złożony z 40 tance
rzy i tancerek. Pozatem olbrzymi zespół
innych artystów. To będzie widow'isko, ja
kiego Bydgoszcz jeszcze nie przeżywała.

— Jedna uw'aga. Dyrektor tą operą i

tym baletem tak finansowo wypompuje pu
bliczność, że u-cierpi na tem dział dram a
tyczny.

~ Cóż robić - wetchnął Stoma. - Pu
bliczność ma prawo do takich rzeczy i
chętnie na nie wydaje pieniądze. A chce

redaktor znać repertuar, jaki przygotowu
ję na dalszy sezon? A więc będzie Wy

spiański, potem Corneille ,,Cyd", Kaspro
wicz ,,Uczta Herodjady", Molier ,,Lekarz
mimowoli", Szekspir ,,Poskromienie złośni
cy". To jest repertuar klasyczny- Z rze
czy popularnych ukażą się Zalewskiego
,,Pani Podkomorzyna", Kiedrzyńskiego ,,Ten

stary warjat”, Wroczyńskiego ,,Kobiety i

inte-resy", Jasnorzewskicj - Pawlikowskiej
,,Niebiescy zalotnicy", Kruczkow'skiego
,,Daubman", Tepy ,,Ivar Kreugęr" (Tępa
jest autorem ,,Fraulęin Doktor"), Morstina

,,Białe szaleństwo", Siedleckiego ,,Czwarty
dobridża", Hemara ,,Firma". Widzi z tego
redaktor, że polscy autorowie będą jak za
wsze ta-k i w tym sezonie uprzywilejow'a
ni. Z obcych dajemy Fodora ,,Pocałunek
w lustrze", ,,Wiedza radosna" i inne.

Dział muzyczny: ,,Dopina", ,,Moja sio
stra i ja" (znakomita rzeczt), ,,Zielona żab
ka", ,,No, no, Nanette!", ,,Słodki kawaler"
i je-szcze parę szlagierów. Na w'iosnę zaś

przygotowuję widowisko ,,Hołd pruski" we
dług obrazu Matejki. Ale to damy na Sta
rym Rynku1, przyczem za stafażę posłuży
nam kościół Jezuitów, który ze swoją ka
mienną galerją będzie doskonałem tłem do

takiego przedstawienia.
- - To są nadzwyczajne projekty! Dyrek

tor robi na mnie wrażenie dwudziestolet
niego fantasty. Zupełnie jakby zaczynał

Już iglko ^odzlmp
dzielą Cię od ostatecznego terminu — spóźniający Sią z abonamen
tem narażają się, żę pierwszych numerów ,,Dziennika Bydgoskiego'*
w październiku mogą nie otrzymać, dlatego pospiech konieczny.

Odpowiedzi redakcji
Obywatelowi m. Bydgoszczy. Pomysł

zbudowania 24 nowych ustępów publicz
nych (kosztem przeszło m iljona złotych)
mógł się zrodzić tylko w głowie chorej.
Czas, naprawdę, wykończyć szpital na Bie

ławkach i urządzić tam oddział psychia
tryczny!

St. K. Mochle. Wysokość w-aloryzacji
zależy od stanu majątkowego danej insty
tucji. Radzimy przedstawić sprawę Patro
natowi Związku Spółek Zarobkowych w

Poznaniu.



Str. 12. ,,DZIENNIK BYDGOSKI1*, sobota, dnia 30 września 1933 r.
Nr. 225.
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Zastrzelił siostrę swej żony, poczem oddał dwa strzały do siebie.
(wk) Niezgłębiona jest potęga miłości. Mi

łość może być jasna jak słońce, lub iemna, jak
noc; może być radością życia człowieka, lub je
go fatalizmem.

Rozprawa sądowa, jaka się odbyła przed
trybunałem karnym tutejszego sądu okręgowego
dawała nam właśnie obraz takiej fatalnej mi
łości.

Na ławie oskarżonych zasiadł 34-letni Ka
zimierz Kulina, robotnik, zamieszkały w Górze,
powiątu żnińskiego, doprowadzony na rozpra
wę z więzienia.

Trybunałowi przewodniczył p. sędzia Otow-

ski, przy udziale pp, sędziów Gajewskiego i dra

Janowskiego; oskarżał p. prokurator Blejdorn.
Oskarżony, człowiek silnej budowy, sympa

tyczny, robił wrażenie bardzo łagodnego marzy
ciela, zapatrzonego wgłąb własnej duszy. Ci
chym głosem opowiedział sądowi tragiczne swe

przeżycia.
W r. 1931 zawarł on małżeństwo z 27-letnią

Elżbietą Napierałówną w Sjtawomierzu. Po
czątkowo przez 2 tygodnie młoda para zamie
szkiwała u rodziców żony, a następnie przenio
sła się do Barcina.

Pożycie małżonków przez pół roku było bar
dzo szczęśliwe, lecz gdy po tym czasie Kulina
znalazł się bez pracy, zmuszony był udawać się
0 pomoc do rodziców swej żony.

Przybywając tam często po produKTy żywno
ściowe, spotykał się z młodszą siostrą swej żony
26-letnią Leokadją, chorą na gruźlicę i trakto
waną po macoszemu przez swych rodziców.

Litość, jaką początkowo odczuwał dla Leo
kadii, przerodziła się wkrótce w miłość, Leo-

kadja również zapałała gorącą miłością do swe
go szwagra.

Gdy żona Kuliny zległa, Leokadja przybyła
do nich pielęgnować chorą, co wpłynęło na

większe jeszcze zbliżenie się obojga.
Wkońcu marca br., z powodu trudnych wa

runków życia, małżonkowie przenieśli się na

mieszkanie do starych Napierałów w Górze.

Żona Kuliny, jak i rodzice, zauważyli stosunek,
łączący Kulinę z Leokadją i czynili im z tego
powodu ciągłe wymówki.

Dnia 6 maja br. Leokadja, zabrawszy rodzi
com 100 zł wyjechała w towarzystwie Kuliny do

Inowrocławia, gdzie postanowili razem umrzeć.

Napisali więc wspólnie list pożegnalny __

on do swej żony, prosząc, aby się gorliwie opie
kowała córeczką, a ona do rodziców, oświad
czając, że za obopólnem Dorozumieniem odbie
rają sobie życie.

Leokadja jednak po namyśle oświadczyła, iż

woli umierać w domu, wobec czego powrócili
z powrotem w nocy do Góry.

Po kolacji Leokadja udała się na strych, a za

nią Kulina, poczem wkrótce usłyszano trzy jeden
po drugim wystrzały. Zawezwana policja zna
lazła na strychu m artwe już zwłoki Leokadji
1 pławiącego się we krwi od rany postrzałowej
w głowę, Kulinę.

Kula rewolwerowa, ugodziwszy denatkę w le
wą skroń, przerwała naczynia krwionośne,
strzaskała czaszkę i naruszyła mózg, co stało się
przyczyną natychmiastowej śmierci.

F.annego Kulinę odwieziono do szpitala, od

dał on do siebie dwa strzały w prawą skroń.
Jedna z kul przeszła na wylot przez głowę, dru
ga zaś zatrzym ała się w okolicy lewego oka.

Obydwa strzały mogły spowodować śmierć,
dzięki jednak silnej konstrukcji oskarżonego,
po czterech tygodniach wyszedł on ze szpitala,
lecz utracił raz na zawsze lewe oko.

—Zastrzeliłem Leokadję — mówi oskarżony
— na jej własne życzenie, a potem siebie chcia
łem zabić.

Po przeprowadzonej rozprawie i przesłucha
niu biegłych lekarzy, p. prokurator wniósł o rok

więzienia dla oskarżonego.
Sąd biorąc pod uwagę okoliczności łagodzą

ce, wymierzył oskarżonemu karę 6 miesięcy wię
zienia, która to kara zawieszona mu została na

dwa lata.

Sąd przyjął, że oskarżony działał pod wpły
wem silnego wzruszenia, wywołanego niesnaska
mi rodzinnemi.

Szpieg zasadzony na 8 lat więzienia.
(wk) Wczorajszego czwartku odbyła się

przed trybunałem tutejszego sądu okręgowego,
rozprawa karna przeciw 29-letniemu Wernerowi

Lubińskiemu, obywatelowi niemieckiemu, z za
wodu drogerzyście, oskarżonemu o szpiegostwo
na rzecz obcego państwa.

Oskarżony jeździł po całym świecie, był w

Barcelonie, w Londynie, we Francji, w Rosji, aż

zawitał i do Polski, gdzie został zdemaskowany
i zasądzony.

Rozprawa wykazała, że oskarżony trudnił

się szpiegostwem, zdradzając obcemu państwu
tajemnicę sił zbrojnych Polski.

Sąd po przeprowadzonej rozprawie, zasądził
oskarżonego na 8 lat więzienia.

Ponieważ rozprawa była tajną przeto szcze
gółów podać nie możemy.

Dalsze zapisy na PożyczkęNarodową.
Piekarze bydgoscy subskrybują

pożyczkę narodową.
Wczoraj odbyło się w sali hotelu Lengninga

ogólne zebranie piekarzy bydgoskich, poświęco
ne wyłącznie sprawie udziału w subskrypcji po
życzki narodowej. Po wysłuchaniu referatu red.
E. Bigońskiego uchwalono na wniosek starszego
cechu p. Jakubowskiego następującą rezolucję:

,,Piekarze bydgoscy, zebrani dnia 28. 9. 33 r.

w sali hotelu Lengning oceniają w całej pełni
wielki wysiłek rządu w kierunku utrzymania
równowagi budżetowej i stałości naszej waluty.
Chcąc dać dowód zrozumienia obywatelskich
obowiązków i solidarności z rządem uchwalają
jednomyślnie wziąć udział w subskrypcji po
życzki narodowej i to zgodnie z wytycznemi,
ustalonemi przez Miejski Komitet Pożyczki Na
rodowej".

W związku z powyższą uchwałą postanowił
Cech piekarski subskrybować ze swoich fundu
szów 300 zł.

Szkolą Wydziałowa dla dziewcząt
nie da się zawstydzić.

W porozumieniu z kierowniczką. szko
ły p. Barsznikówną zarząd Koła Rodzi-

- Sztuczne oczy. Najszlachetniejszym
z pięciu zmysłów to bezsprzecznie jest
wzrok. Chociaż wiedza i badania nie zdo
łały utraconego oka zastąpić, to jednakże
sztuka modnego przemysłu szklanego skon
struowała sztuczne oczy dostosowane w

formie i kolorze do oka zdrowego, by ulżyć
chociaż w tej mierze nieszczęśliwym. Zwra
camy uwagę na ogłoszenie f-my L. Miiller-
Uri w Berlinie i Lipsku.

cielskiego przy szkole wydziałowej dla

dziewcząt imienia Marji Konopnickiej
subskrybował 200 zł na Pożyczkę Naro
dową.

Subskrypcje przemysłu.
Butowski i S-ka przedstawicielstwo

Ford Motor Campany S. A. w Byd
goszczy 4.000 zł.

H. Cegielski, S. A. Poznań 125.000 zł.

Cukrownia Świecie 45.000 zł i 18.100
zł od robotników.

Urzędy i agencje pocztowe placówkami
Pożyczki Narodowej.

W miejscowościach, w których niema u-

rzędów skarbowych, komunalnych kas
oszczędności i innych placówek subskryp
cyjnych, przyjmować będą subskrypcję u-

rzędy i agen-cje pocztowe. Upoważnień
udzielają kierownicy urzędów skarbowych.

— S. K. P. dziękuje. Ws-zystkim, któ
rzy przyczynili się do urządzenia naszych
regat wewnętrznych w dniu 25 bm. a prze
dewszystkiem p. dyr. W . F . Matuszewskie
mu za ufundowanie cennych nagród na 2

biegi, p. inż. Tyclioniewiczowi za udzielenie
toru i za wszelkie ułatwienia, Bydgoskie
mu Klubowi Wioślarek, Braciom po wiośle
z BTW. i zarządowi Spółdzielni urzędni
ków I. K. R. składamy najserdeczniejsze
podziękowanie. Nawiązując do wczorajsze
go artykułu p. t. ,,S portowy Klub Poczto
wy pracuje", dodać należy, że prezesem i

organizatorem tak pięknie rozwijającego
się klubu jest p. Lesieeki, dyr. IKR ., in
struktorem zaś znakomity i znany wioślarz

p. Ceglarski. (Red.)

PROGRAM W KINACH:
ADRIA, Dziś wielka symfonja miłości p. t .

,,Królewski kochanek" z Claudette Colbert

i Frideric March w głównych rolach. Prócz te
go nadprogram.

APOLLO (ul. Krasińskiego). Dziś nieod
wołalnie po raz ostatni ukażą się na ekranie

,,Rajski ptak" przepiękny arcyfilm egzotyczny
na tle wysp Mórz Południowych z Dolores del

Rio w roli głównej i niezwykle ciekawy dramat

p. t . ,,W ampiry wyścigów" z udziałem Madelei-

ne Carroll Radzimy zobaczyć ten o rzadkich

walorach artystycznych i ujmującej treści pro
gram, tembardziej, że wyświetlany on jest w

niezwykle dodatnich warunkach jak niezmier
nie czyste o radjowej tonacji udźwiękowienie,
czyste i jasne naświetlenie obrazów, oraz sym
patyczny niezmiernie teatrzyk.

BAŁTYK. Dziś ,,Czerwona zemsta" i polski
film p. t. ,,Czerwony błazen". Pocz. o 5.

KRISTAL. Dziś premjera arcyzabawnej lśnią
cej bliskotliwym dowcipem i humorystycznemi
sytuacjami komedji reż. znakomitego Pommera

p. t. ,,Ja w dzień... ty w nocy". W roli głównej
Kaethy von Nagy i F. Gravey, M uzyka i śpiewy
urozmaicają całość, rozgrywającą się na tle po
mysłowej wystawy. Nadprogram tygodnik Foxa

i pokaz 'dożynek, bogactwa kraju p. t . ,,Plon
niesiemy, plon,.." .

MARYSIEŃKA. Dziś nieśmiertelny, zawsze

wzruszający ,,Wschód słońca" z Joanet Gaynor
i George O'Brien w rolach głównych oraz ładne,
interesujące, w swej treści akcji ,,Bomby nad

Monte Carlo" . Ruletka, życie na pancerniku,
bombardowanie domu gry i wiele innych scen

czynią całość niezmiernie ciekawą. Początek
o godz. 4,30, 5,50 i 9.

REWJA wyświetla z powodzeniem doskona
ły film produkcji wiedeńskiej z życia kadetów

p. t. ,,Komenda serc". Dowcipne sytuacje, cały
szereg scen pełnych humoru oraz gra Fróhlicha

oraz jego partnerki czynią dźwiękowiec bardzo

zajmującym. Siostra za brata w szkole kade
tów, jej przeżycia wśród młodzieży żołnierskiej,
romans z porucznikiem i wiele różnych pery-

petyj śledzi się z niezwykłą uwagą, przyczem

osiąga się najwyższe zadowolenie artystyczne.
Prócz tego idzie niesamowity w swej treści film

p. t. ,,Upiory", Pocz. o 5.

SŁOŃCE (ul. Św. Trójcy). Dziś wesoła ko
medja p. t. ,,Fałszywa księżna" oraz sensacyjny
dramat ,,Uwięziony na djabelskiej wyspie"
i nadprogram tygodnik.

PROGRAM RADJOFONICZNY.

SOBOTA, 30 WRZEŚNIA.

WARSZAWA-RASZYN. 7,00—8,00: Audycja
poranna. 12,05: Muzyka z płyt i przegląd
prasy. 12,55: Dziennik południowy. 14,55:
Muzyka z płyt i komunikaty. 16,00: Audycja
dla chorych w opracowaniu ks. Rękasa (tr.
ze Lwowa), 16,30: M uzyka lekka z płyt gra
mofonowych. 17,00: Odczyt aktualny. 17,15:
Koncert kameralny. (Marja i Kazimiera Wił
komirscy). 18,15: Odczyt p. t. ,,Czterysta
trzydzieści pięć dni na morzu". 18,35: Mu
zyka lekka z płyt. 19,40: Kwadrans literacki

p.t. ,,0 podwójnym Nelsonie protekcji".
20,00: Koncert ork. R. P. pod dyr. Stanisława

Nawrota i Marja Konarek-Korsaka — pio
senki. 21,05: Dziennik wieczorny. 21,15:
Przegląd rolniczej prasy krajowej i zagra
nicznej. 21,30: Koncert Chopinowski w wyk.
Zofji Jaroszewiczowej. 22,00: Muzyka ta
neczna, w przerwie wiadomości sportowe.

ZAGRANICA. M oskwa (Stalin). 17,25: ,,M a
dame Butterfly" opera Pucciniego. Moskwa

(Dośw.). ,,Sadko" opera Rimskij-Korsakowa.
Beograd. 20,00: ,,Kostana" opera Piotra Krsti-

cza. Bruksela. 20,00: ,,W esoła wdówka”

operetka Lehara. Londyn Regional. 20,00:
Koncert symfoniczny, ~ 0

NIEDZIELA, 1 PAŹDZIERNIKA.

WARSZAWA-RASZYN. 9,00: Audycja poranna.

10,05: Transmisja nabożeństwa z Poznania.

11,45: Muzyka religijna z płyt gramofono
wych. 12,15: Poranek muzyczny ork. symf.
R. P. pod dyr. Józefa Ozimińskiego i Zofja
Rabcewiczowa (fort.). W przerwie pogadan
ka dla sfer pracujących. 14,00: Odczyt rol
niczy. 14,15: Giełda rolnicza. 14,20: Tańce,
sceny i monologi ludowe z płyt gramofono
wych. 15,00: Odczyt rolniczy. 15,20: Kon
cert w wyk. orkiestry salonowej Wiesława

Wilkosza. 16,00: Pogawędka dla dzieci p. t .

,,0 królu Stefanie" pióra Aleksandra Ja
nowskiego. 16,15: Opowiadanie dla dzieci

p. t. ,,Tam gdzie słońce wcale nie zachodzi
ło" . 16,30: Muzyka z płyt. 16,45: Kwadrans

literacki ,,Po zgonie Batorego", 17,00: Po
gadanki p. t. ,,Pani w szkole i mama w

szkole". 17,15: Polska muzyka lekka (chór
,,Harfa" i Aniela Szlemińska — śpiew). 18,00:
Słuchowisko ,,0 Batorym". 19,00: Wiado
mości bieżące. 19,30: Radljotygodnik dlcV

młodzieży ,,Co się dzieje na świecie". 19,50:
Dziennik wieczorny. 20,00: Koncert muzyki
lekkiej (ork. pod dyr. St. Nawrota i Mie
czysław Fogg — piosenki). 21,00: Odczyt
aktualny. 21,15: Na wesołej lwowskiej fali.

22,15: Wiadomości sportowe, 22,25: Muzyka
taneczna z dancingu ,,Adria" . W przerwie
wiadomości meteorologiczne.

TRIOTRONW
najtańsze lompg/

radjouug na śmieciey

(PŁATNY DZIAŁ REKLAMOWY).

Gdzie zamieszkani ?

,G-astronomja" Hotel i Restaur., Dworcowa 19*

Gdzie się wykąpię ?

W zakładzie kąpielowo - leczniczym ,,Sanitas",
Gdańska 27 w podwórzu.

R, Formanowski, Mostowa 12. Zakład dla pań
i panów. Trwała i wodna ondulacja, farb.

B, Sikorski, Gdańska 31, teł. 817. Specjalność:
trwała i wodna ondulacja. Na składzie pre
paraty Elizabeth Arden Londyn.

Drogerje:
Dróg. Minerwa, Gdańska 17. Najt, źródło zakupu

Cukiernie i kawiarnie:

,,Grey” Gdańska 35., t. 212. Wyśm. ciastka, kawa.

R, Stenzeł, Gdańska 5, t. 343. Kawa, ciastka, lody,
Berendt, Dworcowa 6, tel. 1090. Wyśmienite

ciasta i cukierki własnego wyrobu. Wszelkie

zamówienia do domów wykonuje solidnie

i starannie.

Restauracje:
Berendt, Dworcowa 6, tel. 1090. Najlepsze śnia

dania, obiady, kolacje i wszelkie zakąski,
wyborowa kuchnia.

,,Picadilly" . Występy artystów. Dancing do ra
na. Ceny niskie.

Gdzie i co kupię?
A. i W. Ziętak, Mostowa 7. Pończochy, rękawicz

ki, trykotaże, galanterja damska i męska.
Be-De-Te — Bydgoski Dom Towarowy — Gdań

ska 15. Największy dom tow. Polski Zach.

Wuj Tom, Gdańska. Nowe czapki gimnazjalne.
Grzegorzewski, Mostowa 9, tel. 1372. Wykwintna

konfekcja damska i pierwszorzędne obuwie.

Maciejewski, Długa 51. Konfekcja męsk. i chłop.
Bron. Schroedrowa, Marsz. Focha 32. Pończo

chy, rękawiczki, trykotaże, galanterja dam
ska i męska.

F. A. Fechner, Dworcowa 64. Skład techniczny.
A.Hensel, Dworcowa 4.Sprzęty kuch. i domowe
Jan Heidner, Dworcowa 7. Płaszcze damskie,

męsk., ubrania męsk., chłopięce i obuwie tanio

H. Kaszubowski, s.zo .o. Długa 22. Zegarki, biżut.

Musiał, Długa 29. Torebki damskie, walizki,
teki, portfele, sakiewki i torby szkolne.

K. Michalski, Dworcowa 90, tel. 924. Hurtownia

papieru i artykuły szkolne.

C. Behrend ^ Co., Gdańska 23. Hurtowa pa
larnia kawy. Znane ze swej jakości mieszan
ki kawy i herbaty.

A, Marciniak, Długa 6, tel. 13 -43. Hurt i detal.

Żyrandole, materj. elektr. i radiotechniczne.

S. Stryszyk, Długa 12. Tapety, linoleum, ceraty.
J. Wojtynowski, Batorego 6 i Śniadeckich 51.

Wełny, inlety, płótna, firany, swetry wełn.

Gustaw Molenda i Syn, Bydgoszcz, Gdańska U ,

tel. 2192. Bielski skład fabr. sukna i kam-

garnów.
St. Niewczyk, Śniadeckich 2. Instrum. muzyczne.

,,Original - Rekord" — najlepszy rower.

Wilczewski, św. Trójcy 30. Pierwszorz. laHadkrawieek

Futra Jaworski i Nitecki, Dworcowa 35.

E. Kerber, Gdańska 66. Specj. skład farb i lakier
Otto Wiese T. z o. o. Fabr. pasów, Dworcowa 90.

Marja Kasprowicz, dawn. Neumann, Gdańska 27.

Spec. skład gorsetów, biustonosze, bielizna.

E. Kozłowski, Gdańska 3. Magazyn jubilerski.
Gimnastyczne kostjumy. ,,S yrena-Sport”, Po

morska 1. 'iłt.i f-i . ,

*

H. Bunn i Syn, Gdańska 32. Nowe czapki gimn.
Drukarnia Bydgoska S. A . Poznańska 12-J4 —

wykonuie wszelkie druki fikjHjne, kupieckie
i dla towarzystw - szybko, czysto i tanio.

Odjazd poćiągófr j. Bydgoszczy

To^ó*9srsS ' ' h aue-” is-43
Tc^ rś\fol.^ B^ ^ ^3!-29-5-5r”7-ai- 1041

Kościerzyna-Gdynia 0(55 1740

uS!tsł!.'wi RroH*I^i5-Kl')-50' 1438 17'50- 19'47'Unisław-Brodnica 5. 0 81( 1333 ,608 21.00

"'35C22WE90 *n a 3'50- 6 14- 8'01' 1U5-1U5' 1M7'

502 10.30, 13.36, 18.40, 23.06.

Inowrocław-Kars.Inlte,HorbyNowe 6.14, 22 .S9

i-t
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Wielkie wyicigi motocyklowe
w Bydgoszczy.

Zaledwie kilka dni dzieli nas od wielkiej, nie

bywałej dotychczas imprezy, która budzi wśró

społeczeństwa bydgoskiego od dłuższego je
cżasu zrozumiałe zainteresowanie.

Znany ze swej dotychczasowej działalnośi

i z odniesionych sukcesów w Bydgoszczy i poi
Bydgoszczą miejscowy Klub Motocyklistów o-

ganizuje na najbliższą niedzielę, t. j. dnia 1 p-

źdąiernika br, wielkie niebywale dolychczs
wyścigi motocyklowe.

W wyścigach na torze żużlowym stadjoa
miejskiego będą brali udział liczni zawodnij
polscy i z Gdańska. Przyjazd swój zapowiedzi-

11: Ziemer - Gdańsk, polski as dirt-trackoy
p. Krista, który zdobył rekordy w Austrji i W-

grzech, pp. Geyerówie i Battelt z Bielska, mis z

polski Weil - Poznań, Nagengast - Poznań, 1-

cemistrz polski p, Kępka - Sosnowiec i Śń-
gielski - Gdynia. Zapowiedział swój przyjęci
także hr. von Alvenslebe,n z Ostromecka i Lą-
ger - Warszawa. Oprócz tego startują licii

członkowie K. M. Bydgoszcz, K. M. Grudziaz

i Toruń. Jeśli: chodzi o ilość maszyn jak iL

kość jeźdźców, będą to bez wątpienia najj-
ważniejsze zawody, które rozgrywano na i-

szym stadjonie.
Wyścigi rozpoczną się punktualnie o goj.

14,30. Wieczorem zabawa taneczna w sali Ł-

sursy Kupieckiej, gdzie nastąpi również r(*
danie nagród zwycięzcom. Kasa będzie czyta
już od godz. 12,30. Przedsprzedaż biletóww
firmie Jezierski, ul. Gdańska 25. Dalsze szcz-

góły w afiszach.

Mając na względzie wzniosły cel, w jalm
urządza się powyższą imprezę, mamy nadzię,
że spotkamy się z życzliwością i poparclm
społeczeństwa bydgoskiego, które podąży f'o

października br, na stadjon miejski', aby po
patrzeć sie. wielkim niebywałym dotychfas
wyścigom motocyklowym. Niech więc wszicy
w ten sposób złożą swoją ofiarę na rzecz m-

dować się mającego Domu Katolickiego wba-

rafji św. Trójcy.

Pięć wypad13w porzucenia dzieci

w cigu mtesraca
Zwłoki nowordka znalezione na starym

cmentarzu.

(ak). W c|gu jednego tylko miesiąca
września zanojwać wypada w Bydgoszczy
już piąty zTzdu wyoadek porzucenia no
worodków przz matki o kamiennem sercu.

Jakaś nieznaja narazie kobieta porzuciła
na starym cnentarzu przy 'Ul. św. Trójcy
noworodka pii męskiej.

Wczoraj p południu znaleźli odwiedza
jący cmentaE noworodka, leżącego między
grobami zupinie obnażonego. Przy zwło
kach nie zwieziono żadnej kartki. Zwłoki
noworodka feżały tam prawdopodobnie już
przez kilka dni. Powiadomiono policję,
która natycimiast wszczęła energiczne do
chodzenia a niesumienną matką.

Kalendarzyk zebrań Ch. D.
CHRZEŚCIJAŃSKA DEMOKRACJA

KOŁO PÓŁNOC.
Zebrane miesięczne odbędzie się w so-

botę, dnia 30 bm. o godz. 19 w sali p. Mel
lera, Plac Piastowski. Referat wygłosi re
daktor Formański. ;

0 liczny udział członków w zebrań u

uprasza Zarząd-

X śiicto

Dnia 29 września 1933 r.

C-odz. 17,00: K. S . ,,Iron". Schadzka inforna-

cyjna w lokalu ,,Złoty Róg1'. 1 i II drńyna
konieczna.

— K, S. ,,Astorja". Trening sekcji bokseskiej
1 ping-pongowej. Bokserzy trenują .v hali

gimn. humanist., ping-pongiści w śwttlicy.
— O. P. N. Sokół V. Po treningu schaiżka w

lokalu Glapy. W niedzielę wyjazd.
Godz. 20,00: Bydgoski Chór Męski. Lekja śpie

wu w lokalu drh. Bielawskiego, komplet
konieczny.

— Tow, śpiewu ,,Lira". Lekcja śpiewuw lokalu

Resursy Kupieckiej. ,

Godz. 19,00: Tow. Kolonji Letniej Urzędników
Dyrekcji Poczt i Tełegr. Nadzwyczajne wal
ne zebranie w Resursie Kupieckiej,

— Oddział kolarzy Sokół V. Zebranie plenar
ne j w lokalu p. Dzierżyńskiego ul. W ro
cławska.

Dnia 30 września 1933 r.

Godz 20,00: B. K. S. ,,Polonją". Zebranie ple
narne w Resursie Kupieckiej. Obecność

wszystkich członków pożądana.
* *

k-

Sydgoskie Towarzystwo Wioślarskie. W nie
dzielę t października br. o godz. 9.30 odbędzie
się na stadjonie miejskim trening dla zdobycia
P, O. S . Obecność wszystkich wioślarzy tak

czynnych jak i nieczynnych konieczna. — W zy
wa się członków.do skompletowania załóg na

bieg długodystansowy w niedzielę 8 paździer-
xika po południu z okazji zamknięcia sezonu.

Biegi odbędą się w dwójkach i czwórkach

klepk. jak i wyścig, dla nowicjuszy wzgl. m łod
'szych oraz senjorów.

K. S. ,,Brda'1. 'Wieczorek mający się odbyć
30. bm. odwołuje się. W niedzielę ! paździer
nika o godz. 16 uroczysta, schadzka w lokalu

Domu Czeladzi. Goścje mile widziani.

Stan wody na Wiśle dnia 29 września:
Zawichost 1-34, Warszawa 1.59, Płock

1.24, Toruń 1.50, Fordon 1.53, Chełmno

1.46, G rudziądz 1.76, Korzeniewo 1.90,
Piekło 1.30, Tczew 1.28, Einlage 2.20,
Sehievenhorst 2.40.

Bank Polski płacił w dniu 29 bm, za:

dolary amerykańskie 5,80
funty szterlingów 27.64
franki szwajcarskie 172.54
franki francuskie 34.84
marki niemieckie 208.50

guldeny gdańskie 173,12
liry włoskie. 46.74

floreny holenderskie 359,30

Giełda zboiowa-lewarowa
w Bydgoszczy

Warunki:Handelhurtowy,parytet Bydgoszcz
ładunki wagonowe, dostawa bieżąca, za 100kg.
Notowania odbywają się we wszystkie

dni powszednie.
Standarty:

Pszenica pomorska 738 g/l (12ó,3 f. h.)
, nadnotecka 748 g/l (127,1 f. h .)

Żyto 704 g/l Oi9,7 f. h.)
Owies 445 g/l (74,t f. h .)
Jęczmień przemiałowy 673 g/l (114,t f. h.)

, pastewny 643 g/l (108,9 f. h.)
Notowania z dnia 28 wrześniabr.

cena cena

transakcyjna orientacyjna

Żyto 90 ton . .

- od zł 14,5o
do zł 14,70 14 ,25-14,50

Usposob. spokojne
P s z e n i c a ............................. z ł 20,00 20 ,50

Usposob. spokojne
Jęczm. browarowy - - - zł 15,00 16,00
Jęezm, przem. .

- - zł 13,75-14 ,00
Usposob. spokojne

Owies 77 ton - - - od zł 14,30
do zł 15,00 14 ,25-14 ,50

Usposob. spokojne
Mąka żyt. 65% wł. worka zł 21,75—22,75

Usposob. spokojne
Mąka psz.65% wł. worka zł 33,50—35,50

Usposob. spokojne
Otręby żyt. - -- - - - zł 8,50— 9 ,00
Otręby pszenne - - - - zł 8,50- 9,00
Otręby psz. grube 15ton zł 10,00 8,75— 9,25
Rzepak - *zł 33,00 -35,00
Rzepik zim owy -

. .

- zł 35,00 -37 ,00
Peluszka ........................... zł 12,00-13 ,00
Groch Wiktorja .

- - - zł 21,50—23 ,50
Groch F o lg e ra ...................zł 24,00—26,00
Konicz. żółta, odłuszcz. zł 85,00 - 90,00
Makuch lniany - - - zł 18,00— 19,00
Makuch rzepakowy - -zł 14,00— 15,00
Makuch słonecznikowy zł 18,00— 19,00
Mak niebieski . .

- ,zł 64,00 -66 ,00
Gorczyca ........................... zł 37,00—39,00
Siemię ln i a n e ...................zł 35,00 -37 ,00
Wyka zł 12,00-13 ,00

Ogólne usposobienie spokojne

KESED1
Najtańsze

kapeluszy
(15621
dam -iródło

skich, towarów krótkich.
, Słowik*. Dworcowa 30.

Anodówki
,Balta”. Marszałka Focha

34, ,Akumulator”. (U027

Bilanse
zestawia i rewiduje — księgi han
dlowe zakłada i reguluje — mniej-
Bzym przedsiębiorstwom ksiąźko-
wość własnemi siłami biurowemi

prowadzi

W. Hagsfurkiewicz
sądownie zaprzys. rewizor ksiąg

Bydgoszcz us*s

Marsz.Focha17,tel.62.

Jadalnie
tanio sprzedaję. Pomor
ska 35. . (U054

K łPtZtPAtejj
Chewralet

H/s ton. za 700 zł, gotów
do' jazdy, opony bardzo

dobre, silnik, rocznik 27.
Gdzie? wskaże eksped.
Dziennika. (182Ó4

Wóz*
ręczny na resorch sprze
da Spomer, Mrcinkow-

skiego 3. (18210

Domft

drewniany pzenośny
sprzedam tani, 800 zł.
Nakielska 47, sewc. (18209

Stolarze 118211

potizebni. Szubińska 71,

Ple
kafl. przenośn; jak nowy
sprzedam tani) Jezuicka
nr. 10. (18189

Bufit
kredens sprzedm.
go Maja 10.

Trzecie-

(l1039

Sprzelam 01063
tanio kompł sypialkę
białą, wiesza! z lustrem ,

patefon z szjfką i inne

rzeczy. Zdun; 21, m . 2.

Racjo
tanio sprzedan. Słowackie
go1,m.4. (18213

EGHEEDI
Kupię

maszynę siodarską. Mal-
borska 13, m 1. (18099

Rower
na sprzedaż. Plac Poznań
ski 5. '

(18206

Dom
dwupiętrowy z ogrodem,
wolne mieszkanie sprze
dam. Adres filja Dzień,
Bydg. Pośrednicy wyklu
czeni. (11062

Skład (UC40
urządzony, wygody sprze
dam, 250 zł. Oferty filja
Dziennika ,Kolonjalny*.

Powóz
myśliwski (Jagdwagen) i

kariolkę tanio sprzedam.
Dworcowa 20, tylne po
dwórze. (l 1006

Skład
rzeźnicki z kompletnem
urządzeniem na sprzedaż.
Adres wskaże Dzień. (18126

Sprzedam
dom 85000 zł. Adres Dzień
nik. (IIOA

Rower
męski sprzedam. Dr. 5m.

Warmińskiego 2. U031

Kupię
piec przenośny, używany,
dobrze utrzymany. Choło
niewskiego 43. (17690

Realność 08177
z piekarnią cflem kupna
poszukuję. Oferty do Dz.

Bydg. pod G.nr.50”.

MDtor ( t 8248
2K.M.44Cv. w dobrym
stanie kup-ę . Of. pod',,440"
Dzień. Bydg Inowrocław.

Dziewczyna
lub gospodyni potrzebna.
Dworcowa 79. \ (U051

Poszukuję (18192
psady jako magazynier,
różnica, inkasent lub po-
obnej. Kaucja 300 zł.

tdres wskaże Dziennik.

A-

Fordanserki

potrzebne. Adres wskaż'
Dz. Bydg. (HOP

wł
jhUczeń

potrzebny. Stolarnia,
morska 35.

Ucznia
fryzjerskiego, poin (-IK)
wypomóżkę, potrżrńy.
Kujawska 47. *'256

'Jf-i

Pianistę
jazzbandzista potr
ija pod

Poszukuję
posady ekspedjentki,
kaucja 100 zł. Najchętniej
do piekarni. Łaskawe

zgłoszenia , Dziennik Byd
goski” Toruń pod rITcz-

ciwa”, , ___ (i 8197

Pokój
umeblowany, osobny, uży
waniem kuchni do wyna
jęcia. Krakowska 5. (11050

Pokój
Cieszkowskiego 11, m . 5,
II piętro. Tel. 2202. (11043

Kawaler
poszukuje posady kasjera,
stróża, woźnego. Oferty
Dziennik Bydgoski, Toruń

,,Kaucja 400 zł." (18199

Przyjmuję (17339
wszelką bieliznę do szy
cia. Warszawska 11, m. 6

ia przeprowadzki
,'ialecamy brać pod uwagę szczególnie
te firmy spedycyjne, które się ogła
szają w ,,Dzienniku Bydgoskim".

Kucharkę
dl? niem. gospodarstwa
ndzukuję. Dworcowa 71,
nj 4. 08254

tsiąikową
jako perwszą silę, pilnt
zaufarą, tylko z lepszf
rodziiy poszukuję,
pod *Dobra posada'
Dz. B ydg. (l(

Dziewczyna
h kartofli wybierania na

Wieś potrzebna. Kordeckie
go16,m.1. (l 1042

Wóz
myśliwski, rolwóz 80ctr.,
wóz roboczy spzedam.
Kujawska 5. (łS205

Ekspedjentka
zbranży rzeźnickie' po-
fzebna zaraz. Mistjż rze-

,nicko-wędliniarskj Szu
bin, Rynek Marszałka

Piłsudskiego 3. (11030
- --------

16-BetssSJ 01033

dziewczynka potfzebna do
dziecka. Adres w Dzień.

Dziel/ta
krawcowa ya płaszcze
damskie mofe się zgłosić.
Toruń, Meńowa 3, II.
Edward La ”amo. (18198

E DZIERŻAWY

Warsztat
garaż wydzierżawię,
ruńska 15, portjer. (18215

To-

Uczenice iT104i

do kroju szycia przyjmie
Dworcowa 2, m istrzyni.

Fryzjerka (11036
potrze-bna. Warszawska 1

Ucznia 08202

zodpowiedniem wykształ
ceniem lub wolontarjusza
poszukuje zaraz Drogerja
pod Aniołem, Tuchola.

POSADY
POSZUKUJĄ

Gospodyni
kucharka, zajęłaby- także

prace domowe, szuka po
sady. Oferty .Zaraz” filja
Dziennika. (Uo29

ECPOKOJEWOLNE

Pokój
PomorsK a 3. (l 1049

Pokój
niekrępujący. Król. Ja
dwigi'13 — 4. 01044

Pokój
umeblowany. Dworcowa

84, inieszk. 7 . 01045

Pokój
umeblowany dla małżeń
stwa, 20 zł. m., dla pana
tO zł m. W .Bajda, Stawo
wa17.1 (18201

Pokój
dobrem utrzymaniem, 60 zł,
Świętojańska 22—5. 01038

Pokój
wolny Dworcowa 75/7.(11' 37

Pokój
balkonowy, elegancko n-

m ebtowany, centr. ogrze
wanie, Słowackiego 1,
raieszk. i ., (18212

Pokój
umebl , słoneczny do wy
najęcia.'Paderewskiego 14
m. 7. 08191

Mieszkanie 08174
3 pokojowe poszukuje
osoba samotna, możliwie
centrum. Zgłoszenia pod
BCentrum 3* do Dzień.

Urzędnik
kolej'owy poszukuje 2 po
kojowe mieszkanie z ku
chnią, Zgłoszenia do filji
Dziennika ,Kolej'. (11026

Pokój
frontowy, osobne wejście.
Niedźwiedzia 4 -4 . (18195

Pokój (18196
Jackowskiego 22, m. 8.

Rzemieślnik
lat 30. z dobrej rodziny
poszukuje pannę z ma
jątkiem celem założenia
interesu rzeźnickiego. Of.
z fotografją mogą zgłosić
panny tylko za zgodą ro
dziców do Dz. Bydg. pod
. Rzemieślnik”. Rzecztrak
tuje się poważnie. 08179

Pokój
duży słoneczny z utrzy
maniem do wynajęcia. Po
morska9-6. 08207

Pokój (18187
umebl. dla pani wynajmę.
Plac Poznański 2, m. 3.

Pokój
umeblowany,
skich, 6, tn. 10.

Ossoliń-
08244

Pokój
umebl. wynajmę. Grun
waldzka 18/3. 08190

Pokój
słoneczny umeblowany
do wynajęcia. Nowogrodz
ka10,m.6. 08208

Pokój
elegancki, telefon, w'inda,
widok Plac Wolności, lep
szemu panu od 1 paź
dziernika wynajmę. Gdań
ska 27, ni. 12. (11058

Pokój
umebl. Wełniany Rynek 8,
Klaczko wska. (18255

2 dobrze 61035
umeblowane pokoje.Weys-
senhoffa (Zacisze) 7, m. 3.

Pokój
Kościuszki 54 — 7. 01052

Pokój
umebl. do wynajęcia. Kra
sińskiego 21, ni, 3. (11053

Pokój
umebl. dla 1-2 osób z

intelig. Sienkiewicza 24,
mieszk. 4. '

(ll047

K
- ^oko'ju"1^poszukJjąJM

inżynier (11056
poszukuje jednego, lub
dwucb mniejszych pokoi
z używaniem łazienki,
możliwie w pobliżu ulicy
Dworcowej. Adres w Dzień.

Chłopczyka 081M

półrocznego oddam na

własne zaraz. Oferty
Dziennik .Wdzięczność”,

Hipoteki
do 30:000 do wypożycze
nia zaraz dogodnie, na

gospodarstwa na pierw'sze
lub drugie miejsce. Of.
^D ziennikBydgoski” Gdy
nia ,H . 30”. (18200

Kto
niema mieszkania, w'y
dzierżaw'i tanio bez robac
twa, kabiny dowstawienia
mebli u Wodtke'go Gań-
ska 76. '

(11061

Strzelaj 08020
do kuropatw' i kaczek tyl
ko nabojami i z broni od

firmy ,Hubertus”, Byd
goszcz, Grodzka 8, naro
żnik Mostow'ej. Ceny kon
kurencyjne. Tel. 652. Pra
cownia rusznikarska.

Najbogatsze
partje paniom, oraz panom
poleca ,,Echo" znane

z olbrzymiego doboru. Naj
nowszy numer 50 groszy
(znaczkami) wysyła Re
dakcja Poznań. (18214

Kawaler

przemysłowiec, lat 29, po
siadający pare tysięcy go
tówki, z braku znajomo
ści, szuka panny lub mło
dej wdów'ki z gotówką
lubmałem gospodarstwem
Zgłoszenia do Dz, Bydg.
z fotografją, którą się
zwraca pod ,Przemysło
wiec”. (17956

1 pokojowe
i kuchnia. Średnia 3.

z kuchnią, czynsz roczny.
Of. pod ,22 ”. (1818S

duży. Leszczyńskiego 37.

2 pokojowe
z kuchnią, miesięcznie 25.
Śniadeckich 13.

3 pokojowe

w nowym domu

Kozietulskiego 30.

Toruńska 168 z kuchnią.

mies. 40 zł. Śniadeckich 13

4 pokojowe
czynsz 60złŚniadeckich 12

czynsz 60 zł. Śniadeckich
nr. 13.

w komf. willi, centr. ogrze
wanie. Sienkiewicza 14.

5 pokojowe i więcej
po lekarzu 7pokoj. komf.
M.Focha 10,wskaże portjer.
w w'illi od
Płocka 2.

1. 10. i ogród.

z centralnem ogrzewaniem
ul. 20 Stycznia 10/3, od
12-3 .

________

Sklepy
z mieszkaniem
Dworcowa 57, tel. 1698

Warsztaty i ubikacje
fabryczne

300 mL Gdańska 67, m. 4.

Zwiąiek właścicieli małych nierncbom.
ni Seminaryjna 8, m. 1.

2 poi:ole
z kuchnią zaraz do w'y
najęcia. Średnia 19 (Jach-
cicej. (18176

2 pokoje
kuchnię, ogród wynajmie
Gburczyk, Jackowskiego
nr. 36. (18166

Dwa

pokoje z kuchnią i sute
rena do wynajęcia. No
wodworska 36.* (18193

7 pokoi
zaraz. 20 Stycznia 16.(11057



W ie lk a W y s ta n a R y m a n ó w

md dmia 1 psfśdgieriEiHa dfe 'f% wid%mie
w naszym magazynie na drugiem itrzeciem piętrze,

Ceny podczas wystawy znacznie zniżone.
iiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiuiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiii^iiiiiiiHii .

Ctwmameie wystawmy wmniedziel*;, 1października 9godz. 3 pp .

'W tym czasie tiancewt. Wstews matma.

Wejście na wystawę w niedzielęzulicyDworcowej nt,1

(18160

polecamy w olbrzymim w

Szlupfery podiłóczki Elastic - 2.25 1.95 1.35

Szlupfery podwtóczki wełniane - - 7.25 5.25

Szlsspfery dziani wełniane - - 17.25 8.50 6.75

Szfiupfery wełnifte prane .... 4.50 3.65 3.00

Szlupfery z cieph podszewka -3.602.45 1.95

Kombinacje damikieElastic1 . . .5.254.50

Kombinacje dam.Wystawełna19.0015.0012.75
Kombinacje dam.Wełniste z ręk. . . 7.70 6.90

Kombinacje dam.Wniate bez ręk. - 6.80 6.15
Koszulki damskie Slastic - -

. 3.30 1.95 1.75
Koszulki damskie Jjastic z ręk. 5.40 4.40 3.50
Podstanśczki damstie Elastic

pół ręk. . ..... . . . 4.85 4.50 3.60
Podstaniczkidamski* wełniste

białe z ręk. .... 5.555.004 .65

Podstaniaki dam. w\in. brane - -4.703.50
Podstaniczki damskiej ci'epłą

podszewką.................'. . . . 3.50 2.20 1 .65

Reformy damskie wełn ie dziane 10.80 9.50
Reformy damskie pół vvłna .... 7 .90 7.20
Reformy damskie rnakk, ....................4 .80 4.50

Szlupfery dziecięce wełk i . . . . od 4.30

Od 6- 9 października jestem w

w Hotelu Eden, naprzeciw Głównego Dworca

tam wykonam dla moich pacjentów
S2iaacxne oczu

stosowne do naturalnych
ludwiit raiiller-llri

Leipzig. C 1 (isi67) Berlin N W 6

Ogłaszajcie się w Dzienniku Bydgoskim!

Nasadzenielesienne bard zo wiel
kich zapasów w pierwszorzędnym, pod gwaran-
1 8171) cją prawdziwym towarze wszelkie

drzewka owocowi i alejawe. krzewy owocowe i ozdobne, róże etc.
AGIGr. HOBPJMANN.G niezno. Telef. 212

Szkółki drzew i h-dow. róż. Katalog or. cennik na życr. bezpł^

Stancja (1I014
dla dwóch uczennic lub
uczni z utrzymaniem po
60 zł. miesięcznie. Gdań
ska 103, składkolonjalny.

3 frontowe
słoneczne pokoje, umeblo
wany i próżny, dla mał
żeństwa lub samodziel
nych pań do wynajęcia.
Pomorska 17, m. 6. (18172

Pokój
3-go Maja 5, m. I. 01028

Pokój
umeblowany do wynajęcia
Ugory26,m.1. (18178

2 pokoje
duże z balkonem odnajmę.
Wileńska U, m. 7. (1818ł

Frontowy
elegancki. Gdańska 95,
mieszk. 3. (11032

Pokój
frontowy czysty. Pomor
ska 66/5. 410996

Pokój
Etuga 49/11. (18163

Pokój 18165

umeblowany wynajnu in
teligentnej pani z a ra z.

Zgłoszenia Melchiora

Wierzbickiego 1, m . 2.

Pokój
frontowy. Dąbrowskiego
18, mieszk. 7. (18162'

Pokój
słoneczny, czysty, panom
lub małżeństwu. Garbary
19, m . 3, oficyna. (18246

Pokój (18245
wolny.Sw.Trójcy 3,m.6.

Frontowy
Plac Wolności, Gimna
zjalna 4 — 3. (18247

Pokój
Warszawska 21. m . 2.418186

Pokój
(obrze umebl. Król. Ja-

ttyjgi9,m.4. (18194

Dobrze utrzymaną

tsztei irtti
kupi (18173

,,SEGROBO"T.zo.p .

Dworcowa 89.

E 'p'okoj'e'\1|
... WOŁW JĄ

Pokój
um eblowany. Kościuszki
nr. 38-3. (10969

Pokój
niekrępujący, frontowy
dła solidnego pana do

wynajęcia. Sowińskiego
12, parter. (18153

Pokój 418175
tanio. Sienkiewicza 9/3.

Ceny ogłoszeń: 25 gr. za wiersz milimetrowy na stronie 7-łamowej szerokości 38 mm. Za reklamy na stronie przed ogłoszeniami 70 gr., w tekście na drugiej i rzeciej stronie 1,20 zł.
na dalszych stronach 1,00 zł. za milim. l łam., szer. 67 mm. Drobne ogłoszenia słowo tytułowe 25 gr., każde dalsze 15 gr.; dla poszukujących pracy oraz na lekrologi 20% zniżki.

Większe ogłoszenia, zamieszczone wśród drobnych, 50% drożej jak w zwykłem dziale ogłoszeniowym. Przy powtórzeniu ogłoszeń o tym samym tekście udziela się rabatu

Przy konkursach i dochodzeniach sądowych wszelkie rabaty upadają. - Ogłoszenia zagraniczne 25% dopłaty. - Ogłoszenia skomplikowane oraz z zastrzeżeniem mwsca o 2 0 drożej.
Za terminowe umieszczenie i przepisane miejsce administracja nie odpowiada. - Miejsce płatności: Bydgoszcz. - Konta bankowe: Bank Związku Spółek Zarobkowych Bank Ludowy.

Konto czekowe: P. K . O. 203713 Poznań. *
. .'

I.I.IIWII IIIM............ 1...........111 1 - i M-III,mi - - .IIII..I... I.,nn. -r , .. .............. ....... ........ L,y
'

. I
Wydawca, nakładem i czcionkami: Drukarnia Bydgoska Sp. Akc. w Bydgoszczy. - Zasedakcjęodpowiedzialny: Stanisław Nowakowski wBydgoszczy; zadzia łlyński: Mieczysław Mistat w Gdyni,

Str. 14 tiDZIENNIK BYDGOSKI** sobota, dnia 30 wrześrt 1933 r. Nr. 223.

P fZ e ta re f. Kwatermistrzostwo Centrum Wyszko
lenia Kawalerji ogłasza przetarg na dostawę: 1. około
200 litrów mleka dziennie, około 10 kg. masła dziennie,
2. 600 kg. marchwi miesięcznie, 600 kg. kapusty (świe
żej i kiszouej) miesięcznie, 600 kg. buraczków ćwikło
wych miesięcznie, 450 kg. cebuli miesięcznie, 300 kg.
włoszczyzny miesięcznie, na czas od 1 listopada br. do
30 czerwca 1934 r. Oferty pisemne złożyć do Kwater
mistrzostwa Centrum Wyszkolenia Kawalerji w Gru
dziądzu do dnia 16 października br. godz. 12-tej, o któ
rej to godzinie i miejscu odbędzie się ewentl. przetarg
ustny. Kwatermistrzostwo C. W . Kaw. zastrzega sobie

wybór oferenta. Oferty złożone, m uszą być uzupełnio
ne dowodem złożonego wadjum w wysokości 50.— zł
na nabiał i 100 zł na jarzyny. (18134

Kwatermistrz C. W. Kaw. (—) Marszewski, m ajor.

iyftafle
IfsSiSwi -

, ., ,białe i kolorowe

największy wybór, najniż-
11574) sze ceny.

0. Sehfipper
Bjfdgoszcz, Zduny 9.

Bohater—pantoflarz.

Generalna czystka.

KCiEEDJ
Garaż

warsztat do wynajęcia.
Janeczek, Herm. Franke-

go 17. (18180

Lokale
na biura, składnice wolne.

Długa 32. (11048

17284

sezon graowY
w olbrzymim wyborze po niskich cenach

ciepłąSzlupfey dziecięce
p o d s z ą k ą ......................................

Kombincj'e dziecięce białe roz. I, *
- -

Kombiricje dziec. białe wełniste roz. II.
Konłbincie dziec. wełniste prane roz. I.
KaEesor męskie z ciepłą podsz. 6.40 3.85
Kalesor męskie kamgarn * *12.75 10.80
ECaSesoB męskie wełniste prane 6.30 5.25

Koszulęnęskie wełniste prane -8.25 6.95
KoszuSanęskie z ciepłą podsz. - 9.70 6.60

Koszulenęskie kamgarnowe 16.50 12.30

Kaftanyięskie wełniste prane 6.00 5.00

Kaftany lęskie kamgarnowe 11.40 9.55

Kaftany ięskie z ciepłą podsz. 5.50 4.00

Pońezosydam .podwłóczki czyst.weł.2.25
Pońezp.cy dam. angielskie .... 2.50

Pońezoty dam czysta wełna 5.90 2.25

Pończosy dam. jedw. wełna *
- - 5.90

Skarpeta dam. czysta wełna 3.00 1.80

Pończosy dziecięcewełniane roz. I. od
Skarp e(t dziecięce wełniane roz. lir. oci
Pończoch chłopięcewełniane roz. X. Od

Wielki wybór:
kołnl rzyków —krawatów —skarpeek —szelek - szali —chusteczek

d*itskie - rękawiczki -tneskie. (isiss
M. i W . Z l e fa P ? ISlI6lit(Oll2C2E, OBl*FlfitoSMOWCB "3f

od 1.15
1.95
4.65
3.55
2.50
8.50
4.00
5.00
3.35

10.30
3.70
7.70
3.00
1.85
1.50
1.90
4.50
1.20
1.35
2.00
3.60

bielizny męskiej

Materiały dai skie
Popelina wełniana w wszystk. d .2.80 2.25 1.75
Taffettas de laine wszystkie -olorv 3 .

- 2.80

tieorgetta wełn.w dużopiękn.Łl.4.254.— 3.50

Melange czysto wełniany matei-ł . . 3.90 3.50

Melange 140 ctm. czysta wełna .... 5.90
Ve(onSina czysta wełna w olbrzydm asor

tymencie kolorów . 6.50 3.90

Materiały w kraty na sukienkii. spód
n ic zk i ..................................... 5.50 *śi0*3.— 1.55

S uk n o imit. 125 c t m . ..................... . 2.40 2.25

Cybeline praktyczny materjał na sUenki
d o m o w e .......................................................1 ,9 0 1 . 7 5

Materjały kostjumowe i płaszczowe 5 —

12-11.- 10,509. - 8.- 7.506.70 5.5t4.70 3.25

Ostatnie nowości
w materiałach damskich *,ą:

Failie de laine, Krepp-Nevaro, Terrala i,
Mattlasse Habigette 12.00 11.— 10.— 8.

7.50 6.5. 5 .7 5

Materiały m eskie
Kamgarn; -18.00, 17.50, 13.00,12.00, 9.508.00
Spod nio% 17.00, 15.00, 12.00,10.50, 9.507.50
Kordy na ipodnie 12.00, 10.00, 9.50, 7,506.00
Sportowe

w guście ng.8 .00, 7.50, 6.70, 5.50, 4.70, 3.75

Aksamity io prania w przeróżnych de
seniach 2.70, 2.60, 2.30

Flanelki 11bluski, pijamy, sukienki ipo-
ranniki . 1.50, 1.40, 1.35, 1.30, 1.20, 1.15

Flanelki gadkie
w wszystk kol. 1.80, 1.50, 1.30. 1,25, 1.00

3.25

1.90

1.00

0.95
Flanelki kiszulowe - 1.15, 0.90, 0.85, 0.80 0.65

Firany z nutra

2.40, 1.80, 135,1.25, 0.95, 0.90, 0.70, 0 .60,0 .55 0.45
Fartuchowi - - 1.65, 1.50, 1.40, 1.30, 1.05 0.90
Sl^icsssiikowG

1.45, 1.15, 1.05, 0.90, 0.75, 0.60 0.50 0.40 0 .3 0
Płótna bieliiniane, obrusowe z metra białe iko
lorowe, inlety, dreliszki. Obrusy odpasowane.

Kołdry watowane.

(obok firmy
ta C.A.Franke)
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